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Bilans w yborów
Kraków, 25 listopada- 

(Th.) Wiadomo —  socjologia lubuje się czę- 
Sl̂  w analogiach, wziętych z życia jednostki, 
aż€by za ich pomocą wyjaśnić, lub przynaj­
mniej należycie uprzystępnić zjawiska społe- 

Gdybyśmy chcieli używać tej metody dla 
yiaśnienia społecznej istoty wyborów, tobyś- 
Y Powiedzieli, że okres przedwyborczy nale- 

f :  do Patologji, stanowi stan ostrego schorze- 
J?’ ^m a akcja wyborów jest tej choroby prze 
Cze11'61*1, a ^Pośredn io  po tern następuje wy- 
. ,r£an>e sil, osłabienie. W  tym zaś stanie jest 
lężlto snuć plany na przyszłość, a nawet za 

wr;?eszłość zrobić dokładny rachunek i analizo- 
ted na,€życie poszczególne pozycje. Najlepiej 

Qy byłoby odłożyć tę czynność na późniejszy 
kiedy już zmęczenie po kryzysie minie 

e Ja*oś nie można się uwolnić od tych „przy- 
uSowych‘‘ myśli i musi się niemi trochę, bo- 
J tylko pobieżnie jak na pierwszą próbę zająć 

Takt przeszfy wybory i jako pierwsza cha- 
1 2wer^styczna ^ b a  ich bilansu bije w oczy—  
nit ^ ^ t w o  obozu rządowego. Zdaje się, że 
^  bie oczekiwał innego wyniku, kto wie z doś 
mvr/ZeI» a’ że silnemu rządowi nie wolno się 
- ® i musi on dotrzymać słowa, wypowiedzią
nogo przez sweg0 szefa, że „on nie może prze-
erać‘. Jak na przepowiedzianą z pełną i auto* 
rytatywną stanowczością .wygraną , jest ona 

raczej za mała w wyborach sejmowych, 
niż za wielka. Dopiero rezultat wyborów do Se 
natu stanął na wyżynie — przepowiedni Dwie 
trzecie z naddatkiem, to już coś znaczy, z tern 

x fnnatn pokazać się na świecie"
Nie najeżymy do zaciekłych wrogów ami rzą* 

^  ani obozu go pożerającego* di a tego tez 
mamy powodu snuć złośliwe uwagi na te- 

fnat geograficzny rządowego zwycięstwa. Nie 
njteresuje nas zupełnie, że na kresach zwycię­
stwo było pełniejsze, ił*ż w  centrum. Nie je* 
Ĵeś- iy też głęboko o tern przekonani, że Wiek 
opolska okazała taka zadziwiającą dojrzałość 

^ ‘•tyczną, sikoro zasyła tak wydajnie przy wy  
Jąeh de Sejmu najbardziej bezpłodną .partię 

P°ktyczną w  Polsce, —  endecje- Bezpłodną i 
^bezpieczną. Ghybą każdy bezstronny przy- 

t e  wamocrAerńe endecji w  ostatnich wybo  
nie należy do pozytywnych ich objawów- 

t^dyby kiedyś przyszło w  Polsce do obję :ia 
tząd<>w przez endecję w  takiej mierze, jak !e 
"T rz dzierży sanacja, to chyba nie trwałoby 
r r  jo ,  a mielibyśmy przeciw sobie cały świat 

‘tóowaoy. W ta j ^ m n i r jeszcze dobrze pa

mięta ją krótki ale mocno niebezpieczny czas 
kiedy to p. Seyda piastował .chlubnie" urząd 
spraw zagranicznych. Nikomu ani w  Polsce, ani 
na świecie nie zaimponuje fakt, że Poznańskie 
pozotsitalo wiernie pązy sztandarze.

Ale co zrobić: — w  bilansie, nawet tylko 
w „surowym" i wzrost siły endecji musi być 
zanotowany. Niewątpliwie jako obław mocno 
ujemny.

Rząd i jego partja jednak zapewne uważają 
tę pozycję jako drobną, acz szpetną wadę w  
całość swego wielkego zwycięstwa i cieszą 
się ogromną perspektywą, jaka s;ę przed niemi 
otwiera. Już na tern miejscu było powiedziane, 
że nie chcielibyśmy porzucić nadzieli, że rząd 
z olbrzymiego przybytku sił, jatki uzyskał, sko­
rzysta, by istotnie rozpocząć okres radosnego 
tworzenia". Nie uważalibyśmy nawet zz wypa­
czenie tego „radosnego tworzenia", gdyby fa­
ktycznie sanacja zaczęła, jak to ostatnio fama 
głosiła, swoją pracę od zniesienia stałej miesię 
cznej płacy dla posłów i ograniczenia pienięż 
nego wynagrodzena do djet —  oczywista nie 
zbyt ob4f cli! — za udział w  posiedzeniach 
plenum sejmu i komisyj. Nic nas nie mnisi in­
teresować ,że płaca miesięczna ooowiązuje we 
wszystkich bez wyjątku parlamentach na świę­
cie Dlaczegcby Polska nie mogła raz .jeden kro 
czyć. na czele i być wzorem dla innych, zamiast 
się na innych wzorować? Skoro obóz rządowy 
ma największą ilość posłów i senatorów i nie 
ma samych Januszów Radziwiłłów, mógłby i- 
stotnie dokazać chlubnego bohaterstwa, zrzeka 
jąc się wynagrodzenia za posłowanie. Kiedy 
Bismarck zaprowadził, jako pierwszy rząd w  
Europie, powszechne wybory do Reichstagu, to 
jako „korek tyw" odmówił zaprowadzenia djet 
poselskich, a to z wyraźnem uzasadnieniem, 
że przez to uthidui proletariackim partjom u- 
dział w  czynnem życiu parlamentarnem- Pocóż 
faktycznie dużo biedaków w  Sejmie, kiedy

istnieje presumpcia że bogacz z natury już jest 
obdarzony większym rozumem, ażeby już o 
bezwzględnie wyższej uczciwości zuipełnię mii* 
czeć.-.

Mniejsza z tern —  od czego rząd zacznie sw® 
ją pracę, byleby ją zaczął, jak najwcześniej • 
byleby ona wyszła ludności na dobro

Jednem słowem — zwycięstwo „jedynki" mo 
że się okazać wcale korzystnem dla znękanego 
niedomogami gospodarczemu społeczeństwa. W e  
dług owoców ich pTacy będziemy sądzić dzisiei 
szych zwycięzców... Narazie ne musi to zwycię 
stwo nastrajać do smutnych refleksyj.

Do takich smutnych, bardzo smutnych refie* 
ksyj nastraja biłams wyborów odnośnie do lud 
ności żydowskiej Wyszliśmy, przyznajmy bez 
ogródek, zmasakrowani z wyborów. Nie chce­
my przytem pocieszać się tern, że nam. «  
w  szczególności naszej korespondującej liiście —  
17 —  w  b. Królestwie była akcja wyborcza nie­
słychanie utrudnioną. Wobec tak ełementar.neJ 
kieski byłaby taka tania pociecha plasterkiem 
na śmiertelną nanę sercową. Tu nie było zabój* 
Sitwa, tu było — samobójstwo. Nikt nie mógł. a 
bodaj-że nawet nie chciał tyle Żydom szkodzić, 
ile sobie sami szkodzife

Kto chce wniknąć w  istotę winy za klęskę w y  
borczą Żydów, niech porówna rezultat w  Mało 
polsce z rezultatem w  b. Królestwie Ów  „ba* 
diacz" przekona się, że polityki codziennej nie 
robi się ,,kraft"-gemju&zem. tyfloo rozsądkiem J 
doświadczeniem. Miał Lwów  swoje ciężkie say 
kany, miał ich nie mało także Kraków. Mfetf 
Lw ów  swoich Jaegerów, miał Kraków swoją 
„Agudę" i sferę naganiaczy-szkodników. W a ła  
Małopolska swoją Bobowe l swój Bełz- A  jed­
nak —  swói stan posiadania utrzymała. Pokaz*: 
ło się, że szkodnik może wprawdzie wyłudzić 
napiwek u „goja", który chce się łudzić, ale kie 
dy s>ę spotyka oko w  oko z politycznie dojrza­
łym Żydem, to odrazu słyszy od niego wszyst­
kie należne mu przydomki Wobec dojrzałość# 
politycznej Żydów nie ostały sic nicość bobo­
wska i złuda bełzka i kłambwość naszych domc 
rosłych sprzedawczyków, inny obraz przed­
stawia b. Królestwo. Tam kłótnia jest mocniej­
sza od rozwagi, tam partyjne zacietrzewienie 
jest silniejsze od względu na interes ogółu, tam 
zaciekłość prowodyrów przewyższa zdrowy  
instynkt i rozsądek mas- Nasze masy żydow­
skie mają doświadczenie 1 polityczną inteligen­
cję, w  Królestwie natomiast mają przedewszyst 
leiem —  temperament...

Oczywista — d*> tego tematu trzeba będze 
jeszcze wracać- Na teraz ograniczamy się do 
wyrażenia żalu. że Żydzi takie słabe mieć będą 
zastępstwo w  Sejmie, a w  Senacie wcale nie 
będą zastąpieni-

Senat bez mandatu żydow skie go
Szczegółowy wynik niedzielnych wyborów

W a r s z a w a .  24. 11. PAT. Według prowlzo 
rycznych obliczeń z całej Polski wynik wybo  
rów do Senatu Rzeczypospolitej Polskiej przed 
stawia się jak następuje:

Lista Nr. 1. B B W R  otrzymała w okręgach 62 
mandaty, plus 14 z listy państwowej razem

76 mandatów.
Lista Nr. 4. Narodowa, otrzymała w okręgach 

10 mandatów, plus 2 z  listy państwowej razem 
12 mandatów- 

Lista Nr. 7 (Zw'azeh Obrony Praw a 1 W olno 

ści Ludu stronnictw .* Centrolewu) otrzymała
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w okręgach 12 mandatów plus z listy państwo 
wej 2, razem 14 mandatów.

Lista Nr. 11 (Ukfainskl i Białoruski wybór 
czy Blok) otrzymała w okręgacn 4 mandaty,

Lista Nr. 12 (Niemiecki Blok wyborczy) W  
3 mandaty. - 

Lista Nr. 19 (Katolicki Blok Ludowy) w  okrę 
gacb otrzymała 2 mandaty.

Wyniki w poszczególnych okręgach
W ARSZAW A

W a r s z a w a .  24 11 PAT. Wyniki wyborów  
w  okręgu Nr. 1 — W arszawa miasto. Upraw 
nioiycb do głosowania 489-524. głosujących 
249 147- Na listę Nr- 1 —  110.530 głosów- Nr. 2 
—  2780, Nr. 4 —  61.149, Nr. 7 —  14.683. Nr. 17 
(Blok c brony prawa narodowości żydowskiej) 
24 706, Nr. 18 (Ogólno żydowska bk>k go^yodar 
c z y ) 22-844, Nr 19 —  1621 Nt . 22 (kormunisty 
czna) — 10-297. Przypuszczalny rozdział marda 
rów: Nr. 1 —  3 mandaty, nr- 4 —  1 mandat.

KRAKÓW.
K r a k ó w -  24. 11. P A T ; Ogólne wyniki wybo 

rów  <(o Senatu w  województwie krakowskiem: 
Upoważnionych do głosowania 803 665, głoso 
wało 530-376 (Około 65 proc.). Głosów unłeważ 
niono 4.337. Lista Nr. 1 —  322439 (5 mandatów) 
lista nr- 4 —  31.211. lista Nr. 7 — 159-412 (2 mati 
(daty), lista Nr. 14 — 12.977.

L W Ó W
L w ó w .  24. 11- PAT. Ogólny wynik wyborów  

do Senatu Rzplitej z Województwa Lwowskie 
go. Uprawnionych do glosowania 1.058.226. Od 
dano głosów 754 683. Ważnych 752444. Uniiewa 
-Anieno 2239. Na listę Nr. 1 padło 455.667 na 
Nr. 4 —  30.718, Nr. 7 —  62-443. Nr. U  - 140-253. 
Nr. 14 —  55.386. Nr. 25 —  4-635, Nr. 27 —  3-342- 
Wobec tego lista Nr. 1 otrzymała 7 mandatów. 
Lista Nr 11 (Ukraińcy) — 2 mandaty.

ŁÓDŹ
Ł ó d ź .  24. 11. PAT. Ostateczne wyniki woje

wództwa łódzkiego: Ważnych głosów oddano 
548-197- Na listę Nr. 1 —  221.818 (4 mandaty), 
Nr. 4 —  82-382 ( l  mandat). Nr. 7 — 108.588 (2 
mandaty), Nr. 12 (niemiecki Wok wyborczy) 
47061 (1 mandat), Nt. 18 bez mandatu, Nr. 19 
bez mandatu. Nr. 23 bez mandatu.

POZNAŃ
P o z n a ń. 24 11. PAT. Głosów ważnych odda 

no w  województwie poznańskiem 601.727, tzn. 
wzięło udział w  wyborach przeszło 80 proc. 
uprawnionych. Na poszczególne listy padło gło 
sów: Nr. 1 —  169.839 (2 mandaty). Nr. 4 —  
205.120 (2 mandaty), Nr. 7 —  146-401 (2 manda 
ty), Nr. 12 (Niemie ki blok wyborczy) —  80-367 
głosów (1 mandat).

POM ORZE
Wyniki na terenie województwa pomorskiego 

przedstawiają się następująco: Lista Nr. 1 —
70-609, Nr. 4 —  108.875. Nr. 7 — 72.485. Nr. 22 —  
39.824 (Lista Nr. 2? jest Astą niemiecką) Manda 
ty w  województwie tern otrzymują: Lista Nr 1 
1 mandat lista Nr. 4 — 1 mandat. Nr. 7 — 1 
mandat N emcy bez mandatu.

W ILNO
Wi l n o .  24 11. PAT. Wyniki województwa 

wileńskiego: Lista Nr. 1 — 167-733 głosów 
Nr. 4 — 18.273. Nr. 7 —  10-983, Nr. 11 (Ukraiń 
ski białoruski bk>k wyborczy) 1826, Nr. 17 (źy 
dowska) 16-844. Nr. 18 (żydowska) 138, Nr. 24 
—  1188- Prawdopodobry rozdział mandatów: 
wszystkie 4 mandaty otrzyma lista Nr. 1.

Dr. Kiernih, dr. Prager b. poseł K a s M
są już na wolności

tTptptnrjpm od naszego korespondenta)

Jak wygląda więzienie pnsblskie 
w Grójcu?

W a r s z a w a  24. 11. Sin Już w sobotę lud­
ność Grójca uprzedzona była. że posłowie znar 
dujący się w Brześciu zostaną przewiezieni do 
Grójca. W  tym też celu poczyniono w więzie­
niu odpowiednie przygotowania, a więc wysła­
no cały szereg poprzednich więźniów do in­
nych więzień i pozostawiono więzienie grójec- 
kie wyfącznie dla b. posłów- Więzienie w Grój­
cu jest to mały jednopiętrowy budynek- otoczo 
ny żelaznemi kratami. Okna są obite blachą 
deskami i wychodzą na pole. Cele znajdują się 
na pierwszem piętrze, więźniowie siędzą po 2 
w celi. Spacer trwa godzinę- Więźniowie maja 
prawo korzystać z biblioteki więziennej. Otrzy 
mai oni po dwa koce. Co do otrzymywania pa­
pierosów decyzja jeszcze nie zapadła. Listy od 
rodziny są cenzuwwane. natomiast woino im 
otrzymywać pisma. Straż więzienna została 

zmieniona, przyczem do więzienia został spe­
cjalnie wysłany inspektor więzienny z Warsza 
wy-

M arszałkiem  Sejmu p. Switalski, 
premierem — p. S ław e k

Jutro pierwsze plenerre posiedzenie B. B. — Kto 
otworzy Sejm? —  P. Bojko przyjmuje mandat senacki

tTelefonem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a .  24. 11. Sin. Do sędziego śled­
czego Dem anta zgłosił się dziś b. poseł Kuryłó­
w ka (PJPS), który złożył kaucję za b. posła dra 
Pragera w  wysokości 10.000 zł. oraz za b. posła 
Mastfca w  wysokości 5.000 zł. Wobec tego obaj 
aresztowani posłowie zostali dziś o godz. 2 po 
południu zwolnieni z więzienia. Dr. Prager lit 
dał słę natychmiast do sw ego mieszkania w  
Warszawie zaś p. Mastek wyjeżdża jutro o go 
'dżinie 2 do Krakowa.

Wcześnie! już zwolniony został poseł dr. 
Kiernik, za którego 10.000 zł. złożyła rada adwo 
Lacka w  W arszawie Poseł Kiernik udał słę do 
mieszkania swego w Warszawie.

Obrońcy pozostałych w  więzieniu w  Grójcu 
posłów zwrócłH się dziś do sadu okręgowego 
z prośba o zwolnienie ich kliientów za kaucja 
Prośba została załatwiona odmownie. Jedynie 
Co do b. posła Putka sad zastrzegł sobie decyzję 
w dniach najbliższych, tak iż nie jest wykluczo 
ne ii dr. Putek zostanie również wypuszczo­
ny na wolność. ;

W a r s z a w a  24. 11- Jak już podaliśmy, od­
będzie się we środę w gmachu Sejmu posiedze 
nie plenarne klubu BB.. w któreni wezmą u- 
'dział wszyscy posłowie i senatorow ie należący 
do klubu. Na posiedzeniu tern ustalony zosta­
nie program otwarcia Sejmu i Senatu. Jak sły­
chać, kandydatem na marszałka Sejmu wyzna­
czony ma być jednak p- Switalski, natomiast p.

Sławek ma objąć stanowisko premiera i preze­
sa klubu BBW R. Zastępca jego w klubje bę­
dzie poseł Miedziński niezależnie od urzędują­
cych wiceprezesów.

Jak się dowiaduję, p. Bojko, który wybrany 
został zarówno do Sejmu jak i do Senatu, zde­
cydował się przyjąć mandat senacki, przyozem 
upatrzony jest na jednego z wicemarszałków

Bóle w żołądku, ściskanie w dołku,' obstrukcję, gni­
cie w kiszkach, złe trawienie, bóle głowy, obłożony 
jęry-, bladą cerę, łatwo usunąć, stosując naturalną 
wodę gorzką „Franciszka Józefa", biorąc wieczorem 
przed udaniem się na spoczynek pełną szklankę.

Senatu Wobec tego też p. Bojko nie otworzj 
jak pierwotnie podawano pierwszego posiedze­
nia Sejmu. Marszałkiem ze starszeństwa będzie 
zapewne książę Andrzej Lubomirski.

Dawni gospodarze opuszczają 
gmach sejmowy

W a i s z d w a  24. 11. Sin. Marszalek Sejmu 
Daszyński, który już przed kilku dniami opuś­
cił mieszkanie w  gmachu Sejmu przenosząc się 
do mieszkania prywatnego, złożył dziś wizytę 
pożegnalną p- P-ezydentowi Rzeczypospolitej.

Również marszałek Senatu prof Szymański, 
który jak wiadomo nie został wybrany do no* 
we go Senatu, opuścił już gmach senacki.

P. Uszer Mendelsohr. - jedynym
przedstawicielem żydow skim  w Senacie

W a r s z a w a  24. 11. Sin. Z wybitniejszych 
senatorów nie zostali wybrani przy ooccnych 
wyborach ksiądz Godlewski : prof. Głąbniski ze 
Stronnictwa Narodowego. Strug, Adamek, W a ­
silewski z PPS-. IJassbach z kl. niemieckiego.

Przepadli w wyborach wszyscy senatorowie 
żydowscy. Jedynym przedstawicielem żydow­
skim w Senacie będzie agudowiec p. Uszer Men 
delsohn wybrany z listy państwowej BB-

Posiedzenie głównej komisji 
wyborczej

(Telefonem od. naszego knrfsnondenta)
W a r s z a w a  24. 11 Sin. Dziś odbyło się w  

Warszawie posiedzenie głównej komisji wybór 
czej pod przewodnictwem p. Giżyckiego. Nu po 
siedzeniu tern zatwierdzono podział mandatów 
między poszczególne listy, poczem przedstawi­
ciele pięciu stronnictw złożyli deklarację prote­
stującą jeszcze raz przeciwko dopuszczeniu do 

] iawności wyborów. Pozatern przedstawiciele stm« 
nictwa Narodowego w komisji adw Nowodwor 
ski złożył oświadczenie, iż ze względu na niedo 
kładności w okręgach wyborczych podział man 
datów z list państwowych uważać należy za 
tymczasowy i warunkowy, aż do czasu gdy 
"ypowie się o wyborach Sąd Najwyższy.

ffajad bojówki na mieszkania 
pełnomocnika lisiy nr. 14 

we Lwowie
(TelefrmpTn od rias?c"/ 1 ^oondenta)

L w ó w  24. 11. (T ) Wczoraj po południu urzą 
dziła bojówka złożona z kilku osób napad na 
mieszkanie radcy miejskiego i pełnomocnika li­
sty Nr, H  dra Adolfa Rotnfelda- Napastn.cy 
wdarli się do kanceiarji adwokackiej demolu­
jąc doszczętnie całe urządzenie. Wszystkie ak­
ty zostały wyrzucone na ulicę, maszyna do pi­
sania została /łamana. Jak stwierdzono, bojów 
ka wysela z miejskiego domu akcyzowego na 
Zniesieniu.

Dziś interweniowała w sprawie napadu w  
województwie Egzekutywa Organizacji Sjoń- 

skiej a nadto klub radnych sjonistycznych in­
terweniował w prezydjum magistratu wobec 
stwierdzonego faktu udziału w napadzie fun­

kcjonariuszy miejskich. Dyrektor magisdatu 
przyrzekł zarządzić w tej sprawie surowe śle­
dztwo-

Ostateczny wynik wyborów 
do Seimu Śląskiego

K a t o w i c e  24. 11 PAT. Ostateczne wyniki 
wyborów do Sejmu śląskiego przedstawiają się 
następująco: Narodjwo-cnrześoijańskie Zjedr.o 
czenie Pracy —  BBW R  —  19 mandatów (po­
przednio 10 mandatów), Chrześcijańskie Demo­
kracja — ŃPR —  19 mandatów (pop •zed uio 16)- 
Blok socjalistyczny 3 mandaty (poprzednio 5), 
Niemieccy nacjonaliści 7 manaatów (ooprzedmo 
15), komuniści bez mandarów (poprzednio 2).
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Ju i ukazał się
OZJASZA THONA

zbiór sfudjóu/ i prac w języku niemieckim p. f .

Essays zur zionistischen Ideologie
440 stron drnkn, z portretem autora.

Wytworne wydanie, na bezdrzewnym papierze, oprawione w płótno.
Cena egzemplarza 20 Zl.

Nakład: V er lag ,,Kedem“ , Berlin Cbarlottenbarg 4.

Do nabycia w Administracji „Nowego Dziennika14, Kraków, Orzeszkowej 7 
i w Księgarai Powszechnej Dra Sz. Seidena, Kraków, Tomasza 20.

Studja i szkice Oz j a s z a  Thona, jednego z najświetniejszych i najgłębszych teoretyków 
idei żydowskiego renesansu, znaleźć się pow nny w domu każdego Żyda, zainteresowa­

nego problemami wspoicze^nego żydostwa.

W ie d e ń .  24■ 11. PAT. „United Press" ogła 
rozmowę swego korespondenta moskew  

y w g o  z  generalnym sekretarzem Centralnego 
ornitetu Partji komunistycznej, Stalinem. Sta- 

m ^Pytany na temat pogłosek o jego zanwdo  
waniu oświadczył: Przykro mi, że odbieram 
chleb korespondentom, którzy donoszą z Ryg: o 
^osunkach w Rosji W  czasie rozmowy wszedł 
do pokoju minister wojny Woroszyłow i wziął 
u<i2 i a ł w rozmowie z korespondentem- Tak Sta 
•to. jak 1 Woroszyłow zaprzeczyli stanowczo po 
£ło&kom rozszerzanym zagranicą o buntach i 
aresztowaniu samego przywódcy wojsk, gen. 
P>“chera. Na zapylanie, czy wiadomo mu skąd 
® Pogłoski pochodzą. Stalin odpowiedział: Mo 

tylko wyraz ć przypuszczenie Sądzę, że iest 
Organizowana kampanja pewnych grup- ma 

swoją siedzibę w Rydze i Beflmje, któ 
inti- ce,e"T1 jest odwrócenie uwagi od spisków i 

‘y2, skierowanych przeciwko Rosji. Grupy te 
Sną wywołać ia świecie wraże me że sowie 

y ms-pirow-ały proces przeciwko rewolucjom- 
j0”1, aby zamaskować w  'en sposób klęskę 
°  niepokoje :td. panujące w Rosji sowie 

. ’f J- W  dalszym ciągu zaprzeczył Stalin ze 
nuechem, jakoby był dyktatorem Rosji. Ltr 
Zle- którzy mu daja taki tytuł, >nie rozumieją 

s,riiktury rządu sowieckiego i partji komuzisty 
jZnf-' Mogę wszystkie te pogłoski streścić w 
"woch słowach, są one poprostu komiczne. W o  

roszyłow podzielał widocznie zapatrywania Sta 
lllria gdy* i on również się roześmiał.

Stalin udziela w yw iadu  i śmieje się
z pogłosek o przEwrecke

Dementi ŁirU sa rty sowieckiej 
w Berlinie

( Telegram  własny „Nowego Dziennika* )

B e r 1 i n- 24. 11 (Sch) Ambasadę sowiecka w  
Berlinie przesłała do prasy berlińskiej komuni­
kat. w  którym stwierdza, że mimo oficjalnego 
dementi sowieckiej agencji telegraf i. zmej- nie. 
które dzienmki w  dalszym ciągu podają wiado­
mości o rzekomych zamieszkach w Rosji. Am­
basada oświadcza, że pogłoski te pozbawione 
są wszelkich podstaw. Połączenia telegraficzne 
i kolejowe z Rosją sowiecką uległy na pewien 
czas przerwie wskutek burzy, zostały iednak 
ponownie pnzywrópone.

Nagły wyjazd Litwinowa 
z  Genewy

C zyib y  w  zw ią zk u  z sytuacją 
w  Rosji?

G e n e w a .  24. 11. (K) Sowiecki komisarz
spraw zagranicznych opuścił nagle Genew? i 
wyjechał do Moskwy. Delegacja sowiecka nie 
I sod ale przyczyn, .ia-kie skłoniły Litwinowa do 
niespodziewanego wyjazdu. Wyjazd jego w y  
wołał tu wielkie zdumion e, tern wieksze, że w  
najbliższych dniach mają wejść pod obrady ko 
misji rozbrojeniowej sprawy decydujące- W y ­
rażany iest pogląd, że wyjazd Litwinowa sto> 
w  związku z obecną sytuacja w  Moskwie-_____

Komis a zagraniczna Reichstagu 
a  wybory w Polsce

(Telegran, wiosny Jiow ego Dziennika"', 
Berlin. 24. ii (Sch) Komisja zagraniczna 

Reichstagu ma się zebrać w najbliższych dniach 
celem zaję.ia stanowiska wobec zajść wybor­
nych na G. Śląsku. Przewodniczący komisji, 

minister Turyngii dr- Frick miał zamiar zwołać 
posiedzenie już na ju>tro, jednakże na prośbę 
min. Curtiusa odłożył posiedzenie aż do nade.1 
ścia sprawozdania konsula nienreckego w Ka 
towicach.

Paryż wobrc w izyty berliń­
skiej Bethlena

Telegram własny Nowego Dziennika > 
i3 a r y  ż 24. 11 ( B ) Prasa francuska wiele ir 
t?i poświęca wizycie premiera węgierskie^ 

hr- Bethlena w Berlinie. ,.Temps“ stwierdza ży ­
wą aktywność dyplomacji węgierskiej w ostat­
nim czasie. Po wizvcie Bethlena v T?/ " *d-
nosi się wrażenie, że rządy włosk węgierski 
mają na oku wspólny cel Berlińska wizyta nie 
’ -st jeszcze jasna, można sie jed*’" v domyślić, 
żę stoi w zwą^k z 'T*"Tn '■'?? r^ństw
środkowo-europejskich. Dziennik zauważa, 1

dąc z Niemcami Węgry niczego nie uzyskają, 
ponieważ niezadowolenie innych państw wyzy­
skują Niemcy wyłącznie dla osiągnięcia włas­
nych żądań.

6-godz?nny dzień pracy w Amerycy
N o w y  J o r k  24. * U-  (R ) Instytut walki z 

bezrobociem proponuje wprowadzenie 6-godzin 
nego dnia pracy w Stanach Zjednoczonych ja­
ko środek zapobiegawczy przeciw klęsce bezro 
bocia. Narazie pięć wielkich amerykańskich to­
warzystw zgodziło sie wprowadzić na próbę 6- 
godzinny dzień pracy.

Chicago — miasto bandvtów
C h ' c a g o  24 .11 (R) Do pewne"-' 1"Haretu 

na przedmieściu Summarit wtargnęło wczoraj 
S uzbrojonych bandytów i po steroryzowaniu go' \ 
ści loczęli ich obrabowywać Zaskoczeni przez 
policję burdyci stawił opór. Wywiazała się wal 
ka. podczas której 3 artys tk i  kabaretowe zo- 
stoK- zastrzelone 3 osoby zostały ciężko ranne 
a szereg innych osób odniósł rany lżejsze. P-zd | 
"’-'ua rewolwerów i,cinto sie bariMom wydo­

stać na ulicę i zbiec Podczas pościgu na uli­
cach zostały ffw/cze 4 osoby zabite w tern ie- 
’en detektywów. Łupem hnr.dytów padło 2W 
doi

Dalsze wyniki z  okręgów 
wojewódzkich

STAN ISŁA W Ó W
S t a n i s ł a w ó w -  24. 1-. PAT. Lista Nr. 1 — 

277238, Nr. 11 —  147.197. Reszta głosów rug 
strzelona. Wobec tego lista Nr. 1 otrzymuje 3 
mandaty Nr. 11 —  1 mandat

TARNOPOL
Województwo Tarnopolskie. Ważnych głosów 

oddano 408-321 Na Estę Nr- - 264.960, Nr. 7 — 
5-550, Nr. 1- —  127.059. reszta list bez znaczenia. 
Wobec tego prawdopodobny rozdział manda 
tów będzie następujący: Lista Nr. 1 —  4 manda 
ty, Nr 11 —  1 mandat.

BIAŁYSTOK
B i a ł y s t o k .  24- 11. PAT- Uprawnionych 

do głosowania 570.660 — głosowało 339.145- 
Głosów padło: na Estę nr- 1 — 195.551 (3 man­
daty), na nr- 4 — 88.227 (1 mandat), na nr- 7 —  
17.114, na nr- 17 —  31.676, na nr. 23 — 42648.

W O ŁYŃ
Ł u c k . 24. 11. Województwo Wołyńskie:

Głosów ważnych 316.928 na uprawnionych 
553.674. Lista Nr. 1 —  285.573 -Nr. 4 —  691 gło 
sów, Nr. 7 — 4.159, Nr 11 (Ukraiński i białoruski 
Wyborczy Blok) —  21.633, Nr. 17 —  8678, Nr. 18 
367, Nr. 22 — 827. Prawdopodobny podział man 
dałów: wszystkie 5 ma neta tów otrzymałaby li 
sta Nr- 1.

POLESIE
Wyniki wyborów województwa poleskiego. 

Głosów ważnych oddano 239-607 na uprawnio 
nych 386.605. Lista Nt . 1 —  235.305, reszto list 
bez znaczenia. Wszystkie trzy mandaty otrzy 
muje listo Nr. 1.

Biała Księga nie będzie 
cofnięta?

L o n d y n .  24. 11. 2AT. Według opinii panują 
oej w kołach politycznych niema widoków, aby 
Biała Księga została cofnięta. Wysiłki kół sjonl 
stycznych Idą obecnie w  kierunku wydobycia 
od rządu jaknajdalel Idących komcesyj.

W ybitny m alarz żydouiskt z  Polski 
poniósł tragiczną Śmierć w Buenos Ai es

B u e n o s  A i r e s .  24. U-  ŻAT. Znany żydo* 
wski malarz warszawski Maurycy Mirtkowski, 
który jak wiadomo był głuchoniemy, uległ kata 
strofie samoohodwej i został zabity aa miejsca, 
Minkowski przybył do Buenos Aires w  związ­
ku z wystawą jego obrazów, która niedawno 
została tam otwarto- Tragiczny zgon wybitnego 
malarza żydowskiego w yw arł przygnębiając© 
wrażenie-

Zaślubiny w kokach dyploma­
tycznych we Wiedniu

W ied eń . (ŻAT) W  głównej synagodze wiedeń­
skiej odbyła sie w tych dudach uroczystość śłuoe 
cóńka sekretarza legacyjnegoo poselstwa pokskrego 
Alicji Parnesówmy z szefem wydziału węgierskiego 
instytutu dla handle, zagranicznego, Eugeniuszem 
Ilevesy, synem nadirabma Bu/dajpeswtw dra Hevc 
sy‘ego. W  uroczystości brali udział poseł połsłci Jr 
Bader oraz posłowie Węgier, Ruhtuwuk Bułgarii 1
Chin.

Z. grudnia zbiera się
austrJacKie Zgromadzenie narodowe
W i e d e ń -  24. I* PAT. Prezydent republiki 

austrjeckiej podpisał dekret zwołujący rade na 
rodową na wtorek dnia 2 grudnia br. W  ciągu 
dnia wczorajszego i dzisiejszego powołał prezy 
den/t do siebie szereg polityków, aby wysłu­
chać ich opinii • o możliwościach rozwiązania 
przesilenia parlamentarnego. Senzacię wywołu 
c artykuł ks. Seipla. ogłoszony w chrześcijaft- 
sko-spolecznej korespondencji, w  którym er 
świadcza się on zatem, by sprawy personalne 
w nowym gabinecie rozstrzygał prezydent 
republika stronnictwa zaś miałyby utworzyć 
I, om ner wykonawczy któryby ustalił rzeczo­
wy program prac parlamentarnych.



Str 4 „N O V T  DZIENNIK" środa 26. 11 1930. Nr- 3 lŁ

Po  kampanii w yborczej
Mówimy narazie o Malopolsce, gdzie Aguda 

tjie wystawiła własnych list, a nie o b. Kongre­
sówce, gdzie wskutek fatalnego rozdarcia w ło­
nie społeczeństwa żydowskiego, nasza repre­
zentacja parlamentarna siadła do minimum U  
nas w Małopolscy zdawała sobie Aguda z gó­
ry doskonale z tego sprawę, że w tazie wysta­
wienia własnych list poniesie taką samą sro­
motną klęskę, jaką poniosła w marcu 1928. W  
Krakowie wystawiła nawet Aguda własną listę 
do Sejmu, rychło ją jednak cofnęła, woląc się 
nie kompromitować-

Społeczeństwo żydowskie w  Małopolsce mia­
ło Więc do wyboru między Blokiem Narodowo- 
Źydowskim, a propagandą sfer agudowsko-oha 
sydzkich dążącą do utrącenia mandatów żydo­
wskich na drodze przerzucenia głosów żydow­
skich nazisty sanacyjne. Metody agitacyjne A- 
gudy były w  tym względzie pełne perfidji i a- 
peloWały do najniższych politycznie instyn­
któw masy żydowskiej. Mimo, że front naszego 
Bloku iNarodowo-Żydowskiego nie był bynaj­
mniej skierowany przeciw rządowi, mimo że, 
rasze w  tym kierunku stanowisko było ponad 
wszelką wątpliwość jasne i niedwuznaczne —  
macherzy agudowscy agitowali w ten sposób 
ża ..jedynką*', jakby nasza 14-tka była conaj- 
mniej takiem ugrupowaniem antyrzadowem, 
jak centrolew lub endecja. Straszenie, denuncjo 
,wanie, demagogiczne obiecanki. oto były głów­
ne środki tej propagandy wybcrczej.

Byłoby z naszej strony nieuczciwem, gdybyś 
lny twierdzili, że niecne zamysły zmartwych­
wstałej na czas Wyborów kliki myszkowskiej 
spełzły na mczem- Tak nie jest. Klice tej udało 
się oderwać naszej liście pewną ilość głosów, a 
iwe wschodniej Małopolsce —  o b. Kongresów 
fce chwilowo nie mówimy' —  udało się jej na- 

utrącić jeden albo drugi mandat żydowski. 
Szkody wyrządzone przez to moszkostwo by­
ły  w  większych miastach drobne, w  mniejszych 
htoli miejscowościach ogólne metody wyborcze 
W połączeniu z robotą agudowsk--chasydzką o- 
(derwały gdzieniegdzie nawet znaczne ilości gło 
Sów żydowskich. Przyznając to zupełnie otwar 
de, podnieść jednak należy, z całą radością i

satysfakcją, ż« o g ó ł  społeczeństwa żydowskie 
go pozostał wiernym naszemu sztandarowi i 

me pozwolił się skorumpować orzez zmartwych 
wslałe moszkostwo. Ogół żydowski okazał, że 
z drogi uczciwej, szczerej, odważnej, demokra­
ty cznej, samodzielnej polityki narodowo-żydow 
skiej żadna siła sprowadzić go więcej nie zdoła

W ybory do Senatu w Krakowie były oczy­
wistym tego dowodem- Podczas gdy moszko- 
*wie apelowali do politycznie najniższych instyn 
ktow ludności żydowskiej, my ape!owaliśmv do 
jej instynktów najwyższych i najszlachetniej 
szych. Dawaliśmy b>w:fm niedwuznacznie do 
zrozumienia, że mandat żydowski do Senątu z 
woj. krakowskiego jest pr J  e n emożliwy do 
osiągnięcia, a jedną c w zywaliśmy wyborców 
żydowskich ażeby w  itn.e zasady, u’ im ię sztan 
ilu.ru żydowskiego oddawali g osy na : 1-kę 
I cóż okazało się? Mimo wiadomych meto i  i 
argumentów, mimo wytęż Kf-j ' gi-nczkrwci a 
kcji z; kpnsp.r.iWanych kum ‘e lW  »g  idowsko- 
asymilatorsh ali mino ogólnej apaijl i zupełne 
go prawie brawi rointeresowania -Pa w z o ró w
senackich, o r - n  w:reszc’c  ......   nrpogody.
zdołaliśmy uzyskać w saijjym Krakowie prze- 
szło 7.5()ó głosów na naszą listę. Sukces tem 
większy że nie f>Io«swih rn oźeż. króra sta­
rowi trzon i awangardę naszego obozu, lecz 
tylko mdzie starsi- Dodić j e l  cze należy, że z 
nasze-' strony agitacja wyborcza była dosyć sła 
ba. Świetny nasz sukces zaw ł ięczamy nie czc 
mu innemu, a* wie'.k.cj dojrzałości politycznej 
wyborców i w vborczv i żydowskich, ich głębo­
kiemu uświadomieniu .la.rjŁwerrm. ich szcze­
remu ; płom.ennemu entuz.ia mówi, który w y­
bucha zawsze jasnym i czystym płomieniem ile 
kroć apelujemy do -cli godności bidzkiei i ser­
ca żydowskiego. Serdeczną podzięka należy się 
w pierwszym rzędzie kobietom żydowskim, któ 
re także i przy wybór., eh do Senatu nie zawio­
dły naszych nadzieji i nasz egr wielkiego do nich 
zaufania.

Społeczeństwo żydowskie jest w naszym oho 
zie. Z tem. przez wybory wzmocnionem i spo- 
ftęgoWanem przekonaniem idziemy do dalszej 
pracy- (b )

Oblicze polityczne nowego Senatu
Kraków, 25 listopada

Jak było do przewidzenia, wybory do Sena­
tu przyniosły nowe wielkie zwycięstwo Bezpar 
tyjnemu Blckowi Współpracy z Rządem, któ­
ry zdobył ogółem około 70 procent wszystkich 
.mandatów senackich (76 mandatów na 111). W  
jparze z. tem zwycięstwem listy rządowej idzie 
mniejsza czv  większa porażka wszystkich in­
nych list, za wyjątkiem —  podobnie jak przy 
wyborach sejmowych —  endecji, która zwięk­
szyła pokaźnie także swój dotychczasowy stan 
posiadania w Senacie.

Na ogólną liczbę 17 okręgów lista B B W R . 
wykazuje wzrost liczby mandatów od 1 —  3 w  
15 okręgach, zaś utrzymany stan posiadania w 
2ch okręgach: na Śląsku (1 mandat) i na Polesiu 
Na Polesiu nie mogło już zresztą BB. przybyć 
mandatów, gdyż zarówno w7 r. 1928, jak i obec­
nie zdobył Blok rządowy wszystkie 3 mandaty.,

Po jednym mandacie przybywa BB-: w  m 
Warszawie, w woj \varszawskiem, w bialostoc- 
kiem (wszystkie 3 kosztem Żydów ), Pomor­
skiem (kosztem Niemców), poznańskiem i kra- 
kowokiem (kosztem Chadecji), oraz wileńskietn 
nowogrodzkiem. wołyńskiem i  stanislawow- 
skiern (ostatnie 4 kosztem Białorusinów wzgl, 
Ukraińców). Bardzo znaczny przybytek manda 
tów BB. wykazują 3 wojew. fr. Kongresówki: 
łódzkie, lubelskie i kieleckie, oraz 2 wojew- 
wschodniej Małopolski: lwowskie i tarnopol­

skie. W  w oj. lubelskiem zdobywa BB. 3 nowe 
mandaty kosztem Centrolewu, w  łódzkiem 2 
kosztem Centrolewu, w  kieleckiem 2 kosztem 
Centrolewu i 1 kosztem Żydów, w lwowskiem 
po l  kosztem Centrolewu, Ukraińców i  Żydów\ a 
wreszcie w  tamopob kiem 2 kosztem Ukraiń­
ców.

Ogótetn przybywa zatem BBW R- a okręgów

23 mandatów, z tego 8 kosztem mniejszości sło 
wiańskich, 7 kosztem Centrolewu, 5 kosztem Ży  
dów, 2 kasztem Chadecji, 1 kosztem N femców. 
Do tego doliczyć należy jeszcze przybytek 5 
nowych mandatów z listy państwowej (2 kosz­
tem Ukraińców, oraz po 1 kosztem Żydów, Pia­
sta i Niemców).

Na Kresach wschodnich (poza Małopolską 
wschodnią) zdobywa BB. w 4 wojew. wszystkie 

1 15 mandatów (100 proc), w Małopolsce 19 na 
ogólną liczbę 25, (76 proc.), w b. Kongresówce
24 na 39 (niespełna 62 proc.], w Poznańskiem i 
na Pomorzu 3 na 10 (30 proc.), wreszcie na Ślą 
sku —  1 na 4 (25 proc )

Endecja swoich 10 mandatów osiąga: we 
wszystkich 6 wojew. b. Kongresówki (przyby­
wa po 1 mandacie w  woj. warszawskiem i bia- 
łostockiem —  oba kosztem Centrolewu), oiaz 
w Poznańskiem i na Pomorzu (niezmieniony 
stan posiadania, tj. 3 mandaty)- Nadto przyby­
wa endecji 1 mandat z listy państwowej rów­
nież kosztem Centrolewu Ogółem endecja bę­
dzie miała w nowym Senacie 12 reprezentan­
tów (w  r. 1928 —  9).

Centrolew  utrzymuje swój stan posiadania w  
woj-: krakowskiem i poznańskiem (po 2 manda 
ty), oraz Pomorskiem (1 mandat). Natomiast 
traci Centrolew; po jednym mandacie w  woj,: 
warszawskiem (zostają 2), białostockiem (obec 
nie bez mandatu) i lwowskiem (tosamo), daleJ 
traci po 2 w łódzkiem i kieleckiem (zostają 2), 
wreszcie traci 3 w  lubelskiem (zostaje 1). Nad­
to z. listy państwowej traci Centrolew 2 man­
daty (uzyskuje tylko 2). Ogółem wszystkie 
stronnictwa Centrotewu zdobywają 14 manda 
tów (poprzednio 26).

Chadecja utrzymuje swe 2 mandaty na Slą 
sku, natomiast traci po 1 mand^Łę w  Wojew-

Z TE A T R U , L IT E R A T U R Y  I  S Z T U K I
— W E  W TOREK, tsRODĘ I  CZW aRTEK Z h i ,  

CZN1E Z M żO N E  (JENY W  T E A TR ZE  ŻYDÓW*- 
SKIM. Rzadką okazję ma miłośnik teatru żydow­
skiego w  bieżącym tygodniu. Codziennie grama bę­
dzie inna sztuka z repertuaru Lidji Potockiej i  je j 
znakomitego zespołu. Ceny na wszystkie trzy  
■przedstawienia są znacznie zjiiżonc, celem ura,ożU.- 
wienia szerokim warstwom ludności żydowskiej 
zwiedzenia teatru. Dziś we wtorek grana jest po­
raź ostatni „Kobieta, o  której się mó',7i“ . W e śro­
dę i czwartek wystawiona zostanie słynna szuuk*
I. Berkowicza „Z tamtego świata * ilustrująca 
sunek emigracji przedwojennej do swoich dadectf 
przybywających po rewolucji rosyjskiej do Ai&e- 
ryki.

— Z TEATRU  IM. J. SL,OV7ACKIEQO. Wysta­
wiona w sobotę pogodna komedja a m e ry k a ń s k a  

„R oxy“ odniosła najzupełniejszy sukces i grana 
będzie dziś, jutro i w  piątek. W  czwartek po ettft 
ostami wywierająca duże wrażenie sztuka Aaug- 
hama „.święty płomień". Wszystkie powyższo 
przedstawien-ia są popularne, po cenach zniżonych

—  „P A J A C Y K " teatr dla dzieci i młodzieży W 
gmachu teatru „Bagatela* rozpoczyna w  niedzie­
lę dnia 30 bm cykl poranków. Jako pienwazh baj­
ka wystawiony będzie ,.Niebieski Ptak" LŁaiuryce- 
go Maeterlincka w  doskonalej inscenizacji 1 re- 
żyserji Marji Bijiżanki. Całość w idowiska przygo­
towywanego niezmiernie starannie od dwóch mie­
sięcy. będzie prawdziwą niespodzianką artystycz­
ną. Bilety występu już do nabycia w  kasie teatru 
„Bagatela" codziennie od 10 rano do 10 w ieczór

T E A T R  ŻYD O W SKI (D L. BOCHEŃSKA) 
Wtorek; „Kobtieia, o której się mowl".
Środa: „Z  tamtego świata".

TE A TR  IM J SŁOW ACKIEGO 
Wtorek ...Roxy ‘ (ceny zniżone).
Środa „R oxy ‘ * (cany zniżone)

„B A G A TE LA "
Wtorek: Na naszej palecie" 
środa: „Na naszej paieoie".

T E A T R Y  Ś W IE TLN E  l D Ź W IĘ K O W E
APO LLO  „Moje słoneczko".
SZTU KA : „Pod dachami Paryża*.
UCIECHA: „Neapol, śpiewające miasto** (Jan 

Kiepura i Brygitta Heim).
W T N D A : „Neapol, śpiewające miasto* (Jan

Kiepura i Brygitta Heim).

R E PE R TU A R  K IN O T E A T R Ó W :
W A R S Z A W A : „Anastazja".
CORSO: „Sch ech or e zada * * (w  gł. roli Iwan Pe- 

trowicz i MJ Albani).

Wesoły I acik
TA K Ż E  „KO RPO RAN C I1*!

W  lokalu wyboiczyni jeden człon9k kon is ji py­
ta drugiego-

I —  Co to w łaściw ie za chłopcy w  czapeczkach u- 
w lja ją się po korytarzu?

— T o  pan nie w ie jeszcze9 Przecież to chasydz 
cy... „ k o r p o r a n c i "  na usługach — „jedynki"!

O B YW A TE LSK I OBOW IĄZEK.
— Czy spełnił już pan, w raz z swoimi najbliż­

szymi, obywatelską powinność?
— O, tak, głosowałem i do Sejmu, i nawet już 

dziś do Senatu.
— A leż nie o to pytam. Ty lko  o to, czyś... choro­

wał już pan na g r y p ę ! . . .

N IE  MA O CO P Ł A K A Ć !
Ona („Aguda"): —  Złamałeś obietnicę, którą mi 

dałeś.
On: („R. B.*‘) :  —  M e  płacz kochainie, dam ci 

inną.

poznańskiem i krakowskiem. Poza Śląskiem nie 
ma Chadecja obecnie ani jedne eo mandatu- 

Prawdslwą klęskę ponoszą Żydzi, tracąc 
wszystkie swe dotychczasowe mandaty w Ucz• 
bie 6, osiągnięte w  r. 1928 w m- Warszawie, o- 
raz w woj.: warszawskiem, kieleckiem. biało­
stockiem, lwowski m  i z listy państwowej'.

Niem cy  tracą tylko 1 mandat na Pomorzu i 
z listy państwowej, zatrzymując 3 mandaty £ 
woj.: łódzkiego, poznańskiego i śląskiego- 

Dotkliwą stratę ponoszą Wreszcie niniejszo 
ści słowiańskie, a mianowicie tracn ogółem na 
Kresach i w Matopolsce wschodniej 7 manda 
tów, oraz z listy państwowej 2. Stan ich posia­
dania skurczył się w Senacie z 13 do 4 manda­
tów.

Wśród poszczególnych ugrupowań nastąpią 
w Seiacie pewne przesunięcia, gdyż np. paru 
chadeków wybitnych zostało we wschodniej 
Małopolsce z Lsty Nj 1 \podoboie zresztą, jak | 
w L  1928), Z . AL
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p r z e g l ą d  g o s p o d a r c z y

Sytuacja na rynku akcyj 
i walut

W arszawa, 24 listopada. 

Nastrój na warszawskiej giełdzie akcyjnej 
w  tygodniu ubiegłym znacznie się ożyw ił, a obro- 
l7 poważnie wzrosły Spekulanci bowiem, wyko­
rzystując z jednej strony wiadomość o wyniku 
Wyboiów, i podpisaniu umowy zapałczanej, a z 
drągiej strony fakt zakupu przez niektóre banki 
^ k s z y c h  partyj akcyj, podjęli grę „na zwyżkę" 
i Zaczęli podnosić w  szybkiem tempie kursy popu- 
t*n*iejszyidi papierów. Początkowo najsilniej 
Zwyżkowały Starachowice i Modrzejów, ten o&tat- 

także w  związku z nchwałą Rady Towarzystwa 
Postanawiającą wypłatę zaległej dywidendy za 
rok 1987 z dniem 1 n u rc i 1931 r W  środku tygo- 
onła podniosły się również znacznie: Lilpopy,
Budizkl, Ostrowieckie, Warszawski Cukier, W ę­
giel 1 inne

W grupie bankowej osiągnął dość dużą zwyżkę 
Bank Polski i Bank Handlowy, inne utrzymały się 
naogół na poziomie dotychczasowym W  dn 20 btn. 
nadzwyczajne walne zebranie akcjottarjiu&zów 
Baa*ku Dyskontowego W arszawskiego zatw ierdzi­
ło  fuzję tej instytucji z B inkiem Małopolskim w 
Krakowie Instytucją przejmującą jest Bank Dy­
skontowy W arszawski, który za każde 5 akcyj 
Banku Małopolskiego wartości nominalnej zł 100 
lub 20 akcyj y i j  emisji tego Banku wart nom. zł. 
25, wydawać będzie jedną akcję swoją wart. nom. 
*ł 100 z kuponem dywidendowym za rok 1900.

W  dniu 18 btn. odbyło się nadzwyczajne walne 
zgromadzenie akcjooarjuszów Powszechnego Ban­
ku Związkowego w  Polsce, na którem uchwalono 
m in przenieść siedzibę Banku ze Lw ow a do 
' i  arszawy

Papiery prooent«we,
zwłaszcza listy zastawne wykazały w okresie spra 
Wozdawczym również dość zmacaną poprawę kur­
sów Notowano (pierwsza cyfra z 15-go, druga z 
22-go listopada br.): Akcje: Bank Polski 159.50 —
103.00. Bank Handlowy 106.00 — 108.00. W  Cukier 
3100 — 37,50, Węgiel 36,00 — 40,00. Lilpopy 24,00 - 
26)00. Modrzejów 9,00 — 12,25. Starachowice 13,00 - 
6̂.25. Norblin 36.00 — 36,00 Ostrowiec 44,00 —

50.00. Rudzki 14.00 — l(ifX): papiery procentowe: 
’  i pół proc T  K Z. 52.25 -  54.25. 5 proc T  K  m. 
W 56.00 - 58,50, 8 proc T  K m W 72.50 _  73,50. 
‘ proc P o i Stab 82.50 — 82.00, 5 proc Poż Kon- 
v 'f'rs 48.50 — 51,00. 5 proc Poż Premj 57,75 — 
3700, 4 proc Poż Premj 99,75 — 102,50 3 proc 
Pożyczka Budowlana 50,00

Kursy polskich pożyczek na giełdzie nowojor­
skiej kształtowały się w dniu 19 bm. następująco: 
8 proc Poż Dolarowa 84.50 — 84.75 7 proc Poż. 
' ;tab 77.00 — 77,25

Obroty nu warszawskiej giel<lzie dewiz 
ly ly  normalne Całe zapotrzebowa )ie pokrywał 
Prawie wyłącznie Bank Polski Dewizy New  York 
utrzymały się na poziomie 8,915. kabel N. Y. noto­
wano 8,923 Tranzakcyj doi .rami oficjalnie prawie 
nie zawierano, prywatnie zaś płacono za nie 8,92 
i pół — 8 93 Kurs rubli złotych wahał sie między

najbardziej
N a  całym święcie 

mydło toaletowe Lux 

j£edn®K: sobie nie­

zwykłą popularność 

Tcfsu stanie się ono 

i u nas niezbędne — 

gdyż iest — doskonałe, 

a przytera tanie.

M Y D Ł O
T O A L E T O W E

najulubieńsze w święcie
LT5 1—94.

4,77 — 4,,e,. a czerwoóców sowieckich mięuizv 0,05 
—  0,57 doi

Dewizy europejskie 
większym wahaniom nie ulegały i notowane były 
W końcu tygodnia w  obrotach giełdowych w zglę­
dnie międzybankowych następująco: Belgja 124,42, 
Hol and ja 359,00, Londyn za 1 L. 43.33 i pól, Paryż 
35,05, Praga 26,45, Szwajcar ja 172,95, Wiedeń 125,57 
Włochy 46,72, Belgrad 15,79, Berlin 21261. Buda­
peszt 156,07, Bukareszt 5,30, Gdańsk 173,30. Ryga 
171,58

Taryfa n i  przeurtiz draeura
Za przesyłki drzewa obrobionego i nieobrobio­

nego z działów C i G taryfy artykułowej Nr. 5-a 
wywiezione z Polski w  okresie od 10 listopada do 
31 grudnia br., dyrekcje okręgowe kolei państwo­
wych, w  których okręgu znajdują sie stacje na­
dania, będą zwracały nadawcom za każde 100 kg. 
drzewa, wyw iezionego ze stacyj, odległych o 51 do 
150 kim. od granicy — 20 gr., w  odległości ponad 
150 kim — 30 groszy

W  celu uzyskania zwrota, nadawcy obowiązani 
są przedłożyć wtórniki odnośnych listów przewo 
zowyeh komunikacji międzynarodowej Zgłoszenia 
o wypłatę zwrotu części przewoźnego będą uwzglę 
dmiaiie tylko do dnia 31 marca 1931 r

Monopol tytoniowy w Niemczech?
W związku z projektowaną poawyżką cła na ty­

toń, która ma być dnia 4 grudnia br. na wniosek

rząuu Rzeszy przez Reichstag rozstrzygnęła, p i­
sma holenderskie bardzo ostro krytykują projekt 
tej podwyżki i przypuszczają, że doprowadzi ona 
d< likw idacji mniejszych fabryk tytoniowych w  
Niemczech, których obecnie jest pirzeszł > 5,000 Re- 
i 2ta fabryk zfuzjomuje się zapewne w  kilka powa­
żnych koncernów. Zdaniem tych pisn, rząd Rze­
szy, projektując podwyższenie cła z 80 na 400 mk. 
od kg., ma na celu koncentrację fabryk tytonio­
wych, a w  konsekwencji utworzenie monopolu 
tytoniowego, nie zaś zwiększenie w p ływ ów  skar­
bowych o 167 mailj. mik. rocznie 

Jak się dowiadujemy, wyłon ił się w  ostatniej 
di w ili naskuitek alarmów, podniesionych przez pań 
siwa eksportujące tytoń projekt podwyższenia 
cła jedynie do 250, lub nawet 160 mik. od 1 kg.

TRUDNOŚCI P R Z Y  ZW O LN IE N IU  EKSPOR­
TU OD PO D ATKU  OBROTOWEGO. Najwyższy 
Trybunał Administracyjny orzekł, że przy zabie­
ganiu o zwolnienie od podatku obrotowego fakt 
wywozu może być dowiedziony wszcUdemi sposo­
bami, a nie jedynie prawidłowem i księgami ha»- 
dlowomi i deklaracjami celnemi, jak tęgo wym a­
gały dotąd władze skarbowe. Orzeczenie to stano­
w i ulgę dia eksporterów nieprowadzących ksiąg; 
zaznaczyć jednak należy, iż władze skarbowe, o- 
trzymiując inne dowody, niż księgi i deklaracje, 
mają prawo indywidualnego badania, czy każdo­
razowo przedłożony dowód jest dostateczny.

Copyright by Księgarnia Powszechna Dra Sz. 
Seidena Przedruk i przekład nawet częściowo, 

wrbroniony
ŁM 1L L U D W IG

Królowie i dyktatorzy
Przekład Leona Templera

Ciąg. dalszy ).

VMN*lZELOS.

Dyktatorzy udu ją, cwwięoej sami w to często 
Bierzą, że przysparzaj* ludziom s iczęścia. pod 
Warunkiem, iż dadzą sob i rządzić My inni uczu- 

takie okazujuwy peson, tylko, żc mimoto ko­
chamy j,- Wśród dyktatorów, jakich spotkałem, 
Był Yeuizelos najmilszym Było to z końcem 1929, 
kiedy ujrzałem go pierwszy raz w  zwykłym po- 

lł '1 In dołowym w Atenach: jest bowiem tak
skromny, jak bogaty, u to wiele już mówi. Zresztą 
* yklatorzy żyją zawsze skromnie 1 nie jest to na­

ci żartuj*:;., bo ois w lewają ani zbytecznego cza- 
1 "a wydawanie pieniędzy, and też pasji groma i 
;un‘ :l ich Mężowie- ci. którzy rządzą dziś połacia 

Biiiopy. nrh-y.W.a \vszyscv za ludzi nieposżla 
‘uych, co o mi ■ As trach ich i przyjaciołach po 
:rć można,by jodynie z nnlejszą pewnością. 
Iowie miał -iziwaczią czarną, jedwabną c z i 

dwócli rogach, jakby pragnął ułatwić ka 
Unn zabawę: na twarzy zaś cieniutką, 1 

maskę — cechowała ona żartownisia

Raz tylko jeszcze widziałem tego rodzaju schludną 
i  tak frantowską głowę. Był to Bernard Shaw. I- 
stotnie są teraz do siebie podobni, na starość Mo­
gliby służyć za reklamę mydła, a zarazem jako 
przykład, jak to powściągliwość prowadzi ku 
zdrowej starości, jak regularry sport, dużo w o­
dy i ruchu utrzymuje człowieka smukłym i o w ie­
le zdatniejszym do działania, niż duża ilość alko­
holu i tytoniu, które przyczyniły się dio rychłego 
postarzenia się Stresemanna i Brianda.

Głowa Venizelosa jest cała zupełnie taka, jak 
Shawa, biała i różowa A le  statysta ma mister- 
tie jszy  nos, a myśliciel wyższe czoło i tak wszyst­
ko jest w  porządku. Obydwaj działają promicnie- 
jącem zdrowiem. Veniz?.l>s popada jednakże stale 
w  chorobę ,ilekroć traci władzę, co stanowczo 
nie mogłoby się przydarzyć Shawowi. Gdyby pisy­
wał, pisywałby Vanizelos z pewnością komedje, a 
Shaw, gdyby rządził, w iłby się poprzez zagadnie­
nia zapewne niiby jaszczurka, chociaż jeden, jak 
drugi formują poważne zasadnicze idee W idzia­
łem obydwóch w  skuipionaj minie: Shawa. kiedy 
przemyśliwa nad problematem, nie zaś nad dobrą 
odpowiedzią; Venizelosa, kiedy pyta się go o jego 
partyjnych przyjaciół, których rzadko widocznie 
zr.icść może: natenczas pokrywa się to czyste czoło 
bruzdami, subtelny nos, w  krzyż zarysowany cie­
niutką złotą kreską okularów, zaostrza się jeszcze 
i myślisz sobie: — Z tym człowiekiem nie cticia1 
bym słę zderzyć, łąozy on odwagę nacierającego 
jeźdźcy z nerwowością swojego rumaka.

Pyta uderzająco niewiele, przysłuchuje się jed­
nak doskonale. To  znaczy z właściwym mu ru­
chem Misko nachylonego ucha i z tak wyiraeszczo- 
nemi oczami, jakby się i one przysłuchiwały, w y­
rywa człowiekowi poprostu słowa i wyrzuca od­
powiedź, zanim jeszcze zdążyłeś dokończyć zdania.. 
Odpowiada wyłączane pytaniami, jakie duch jego 
od dziesiątków lat nieustannie toczy, pytaniami, 
jakie odnoszą się do ludzi i okoliczności, jakieml 
włada Ponieważ nie jest zdaje się, próżny, jest w  
innych s-prawach zupełnie powściągliwy i nie uda­
je wogóle nigdy wiedzy, jakiej nie posiada Niekie­
dy myśli się o Lloydzie Georgęu. którego Venize- 
łos nazywa swoim przyjacielem: obydwóm wspól­
na jest sztuka przemawiania wobec ludu i szcuka 
przekonywania poszczególnych ludzi; niezależnie 
od ich ochoty do walki i od faktu, że obydwaj cze­
goś chcą i, chociaż są współczesnymi Europejczy­
kami, dokładnie nawet wiedzą, czego chcą.

— Ja więc nie wszcząłem wojen bałkańskich — 
tak zakończył pewien historyczne zarys Potem 
nałożył chytry uśmiech i dodał: „W ygrałem  je
tylko" Niebezpieczniejszą stała się rozmowa, jaka 
zbliżała się ku latu 1914. od którego to czasu Ve- 
nizelos zwalczał Filouiemiecką politykę swego kró­
la. aż w roku 1915 opuścił go, po wyborach wró 
cii z powrotem, a potem rozstał się z nim zupeł 
nie. w Salonikach przeciw niemu rządz*!, wymusi 

\ jego wyjazd i wreszcie w latach 1916 18 popro 
wadził w przymierzu z koalicją wojn- ku sączę

1 śliwemu zakończeniu.
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EHDE OEZY MAK ZAWIĄZANE
poznaję po zapachu

CZEKOLADĘ
/ J fo to s

Jesl to jedyna czekolada,
Pif drą przyjmuję z rozkoszą. 2et>9n

W rażenia z  dyskusji palestyńskiej
«f parlamencie brytyjskim

Korespondent Żydowskiej Agencji Telegra ficz­
nej p. B. Smolar, który obecny byl podczas w ie l­
k ie j debaty palestyńskiej w  parlamencie angiel­
skim, zobrazował w  sposób następujący przebieg 
Itej dyskusji:

Dyskusja ta była sądem nad rządem angielskim, 
fcrtóry trw ał od 4 pop. aż do północy. Ostre i peł- 
tae wyrami było  półtoragodzinne przemówienie 
L loyd  George‘a, w  którem scharakteryzował on 
Białą Księgę jako jaskrawo antysemicki dokument 
iZgryźliwy był Amery w  swem zrównoważeniu, 
pełen docinków, lecz zbędny byl sir Heibert Sa 
muel, pierwszy .Wysoki Kom isarz Palestyny. Dr 
Bhiels zabrał głos po L loyd Georgeu. Trudne tniai 
Iftr, zadanie osłabiienia silnego wrażenia argumen­
tów  L loyd George‘a. Jeszcze trudniejsze było Ka­
ftanie MacDonalda, którego przenów ienie było 
kym razem bezbarwne i aic nie mówiące Na gale 
hji byli bardzo rozczarowani po wysłuchaniu 
twierć-godzinnego przemówienia MacDonalda, któ 
fe  raczej podobne było dio kazania niedzielnego, 
pełnego Boga, lecz też i  frazesów  bez znaczenia 
i P o  raz pierwszy w  dziejach parlamentu angiel­
sk iego otwarcie i w  całej rozciągłości omówiono 
kwestję żydowską. Dlatego też podkreślić należy 
kę debatę jako lidsrtaryamą. Szereg momentów w  
K>j dyskusji w yw oła ło  silne za ii uteresowanie. Po

Kerwisze liberałow ie i konserwatyści otwarcie so- 
Łaryzowati się z twierdzeniem Lloyd G eorgea o 

Imiysemkkiim charakterze B iałej Księgi. Powtóre 
fcr. Shiels po raz pierwszy zakomunikował o pro- 
■ek/towamej pożyczce dla Palestyny w  wysokości 2 
I  pół miljona L  ant. Po trzecie MacDońald zako­
munikował o  tero, że rząd angielski spotkać się 
kia z Agencją Żydowską dla wyjaśnienia nieporo­
zumień, wynikłych z B iałej Księgi. P o  czwarte jest 
Iraecza godiną uwagi, że wszyscy mówcy w  tej licz­
b ie również dr. Shiels i MacDonałd, zaznaczali, iż  
T rabow ie  w iete skorzystali z kolonizacji żydow­
skiej. Po piąte zw róciło powszechną uwagę żąda- 
fcie L loyd  George‘a, ahy rząd zrzekł się mandatu, 
Jeśli nie jest skłonny wykonywać go w  duchu tw o 
kzertia żydowskiej siedziby narodowej, 
i Stromniotwo opozycyjne nie chciało widocznie 
|x>stawić w  obecnej obw ili rząd w  kłopotliwej sy- 
Ituacji, dlatego też nie zgłoszono żadnego wniosku. 
B/4 parlamentu głosowałoby za rezolucją wypo- 
IWiadającą się przeciwko Białej Księdza. Było to 
[powszechną opiinją po dyskusji.
; W śród w idzów  na ga lerji siedział również dr 
fWeizmaun. Był on faktycznym bohaterem dnia. Ża­
den mówca nie ominął okazji wymienienia jego na 
Ewlska z trybuny parlamentarnej, chwaląc go ja ­
ko „mądrego przywódcę i męża stanu ‘ Siedząc w  
pobliżu, mogłem zauważyć, że słowa pochwały pod 
Jego osobistym adresem wypowiadane przez oby­
dw ie strony w  najstarszym parlamencie świata 
ede czyniły na dr. Weizmana prawie żadnego w ra­
żenia. Dr. Weizmam był jednak bardzo wzruszony, 
że sjomizm znalazł tylu oddanych przyjaciół wśród 
kierowniczych angielskich mężów stanu. N ie mógł 
on sobie życzyć czegoś lepszego niż przemówie­
nia L loyd  George‘a, Am ery i in , pełne uznania 
dla zdolności żydowskich do spełnienia zadań hi­
storycznych

Obok dr. Weizmana siedział inny człowiek Był 
to  Aga Khan, książę indyjski i miljarder. który 
•toi na czele potężnej wspólnoty muzułmańskiej, 
również on bardzo uważnie przysłuchiwał się 
mówcom, lecz zainteresowanie jego biegło w  prze­
ciwnym kierunku. Aga Khan spodziewał się usły­
szeć życzliwe słowa pod adresem Arabów Lecz 
zamiast tego słyszał oklaski, jak ie ni obdarzano 
mówców pro- żydowskich.

Leo  Motzkim siedział na gałerji obok szeika a- 
rabskiogo Po  prawej stronie rabina Meira Berli­
na siedział muzułmanin w  stroju wschodnim.

Jest rzoczą godną uwagi, że poderaa gdy ław y

konserwatystów były obsadzone, ław y labourzy- 
stów były nawpół puste. Brakowało wielu labou- 
rzyslów, którzy są niezadowoleni z Białej Księgi 
N ie był też obecny lord Pnssfield. Ośrodek zainte­
resowania stanowiła siwa głowa Ramsey‘a Mac­
Donalda. Oświadczył on, iż zgadza się z wywoda­
mi dr Shielsa Lecz to co powiedział dr Shiels. 
było bardzo dalekiem od tego. czego Żydzi się 
spodziewali, wówczas gdy zakończył swe długie 
przemówienie twierdzenie n, że obecna polityka 
będzie kontynuowana zgodnie ze sprawozdaniem 
Simpsona, inaczej bowiem powtórzyć się mogą 
rozruchy, religijne podobnie ąk przy Ścianie P ła ­
czu. „Dotknięcie muzułmanina, a cały Wschód o- 
garną płomienie*', oświadczył dr Shiels, i w  tych 
słowach tkwiło wyjaśnienie faktu, że rząd uznał 
za konieczne kontynuować obecną politykę pro- 
arabską. (ŻAT ),

Prasa amerykańska o debacie 
palestyńskie w Izbie gmin
Nowy Jork. (ŻAT .) Żydow.ka prasa amerykań­

ska oraz koła żydowskie wyrażają się z niezado­
woleniem i rozczarowaniem z powodu przebiegu 
debaty palestyńskiej w parlamencie angielskim. 
Żydowska opinja publiczna oczekiwała, że w  w y­
niku debaty palestyńsKiej, rząd bądź wycofa Bia­
łą Księgę, bądź zapowie conajfnoiej modyfikację 
polityki palestyńskiej z uwzględnieniem aspiracji 
żydowskich.

„Morning Journal" zaznacza, że po debacie w  I- 
zbie Gmin Żydzi wzbogacili się o jedno jeszcze 
rozczarowanie. Dla Żydów nie ma żadnej wartości 
zapowiedź udzielenia pożyczki w  wysokości 2 i 
pół miljona funt szterl, ponieważ nie wiadomo 
jeszcze jakiego rodzaju i charakteru będą roboty, 
które będą wykonane z uzyskanego w  ten sposób 
funduszu,

„T og “ pisze: Po  debacie stoimy przed tym sa­
mym murem, co przedtem. Nic nie zostało w y ja ­
śnione. Raz jeszcze zapewnia się nas, że mandat 
będzie wykonany itp., lecz dlaczegóż mielibyśmy 
obecnym zapewnieniom bardziej ufać niż dotych­
czasowym? Jedynym radosnym momentem w  całej 
tej imprezie było przemówienie Lloyd George‘a. 
Lecz narazie wciąż jeszcze ,nie ustanowiono ugo­
dy między rządem brytyjskim a narodem żydow­

skim W chwili obecnej możemy jeszcze 
ii tylko na wyniki konferencji przedstawicieli rzą 
du /, Agencją Żydowską.

Podróż Usyszhina do Ameryhi
J e r o z o l i m a .  (Ż A T ). M. M. Usyszkin w yje­

chał do Ameryki Waad H deumi upoważnił p. 
lisyszkina do reprezentowania jiszuwu palestyń­
skiego w  okresie swego pobytu w Stanach Z je­
dnoczonych.

W ybory do Asefaf-Haniwcłiarim
Waad Leumi uchwalił na ostatniem posiedzeniu 

ogłosić wybory do Asefat Haniwcharim na dżinu 
15-go grudnia br. Asefat Haniwcharim ma być nie 
jako parlamentem żydowskim w  Palestynie.

Ruch budowlany ui Jerozolimie
Wedle cytr ogłoszonych obecnie przez rząd pa­

lestyński inwestowano w  ruchu budowlanym w  
Jerozolim ie w  ciągu ostatniego roku 1,300.000 fun­
tów  szterlingów Dużą część lej suniy inwestowa­
ło w domy, sklepy i w  zakupno gruntów miej­
skich Tow arzystw o Palesline Land Developmeat 
Company, które rozpoczęło budowy pirzy ul. Ben 
Jehudy, w  centrum handlowem, w  pobliżiu dw or­
ca kolejowego i na przedmieściu Rechawia Ruch 
budowlany rozszerzy! się w  szczególności po w y ­
padkach w roku 1929, a nawet ogłoszenie „B iałej 
Księgi*' z października 1930 nie zmniejszyło w 
niczem inicjatywy w kierunku budowy nowych 
domów Ludność żydowska Jerozolimy zdecydo­
wana jest wbrew rozmaitym przeszkodom konty 
r.uować pracę odbudowawczą. W  ostatnich dniach 
zakupił znowu pewien kupiec sfardyjski od Pałe- 
stine Land Development Company parcelę na dro­
dze do dworca kolejowego, niedaleko centrum han­
dlowego za 3,000 f. szt i rozpocznie tam oraz na 
parceli sąsiedniej budowę olbrzym iego gmachu. 
P rzy  ul Ben Jehudy kończy się obeonie budowę 
szeregu 3- i 4-piętrowych gmachów

Właściciel teatru „Z ion“ . znajdującego się na 
gruntach Palestlne Land Development Company, 
zamierza w najbliższym czasie rozszerzyć gmach 
teatru. I na przedmieściu Rechawia ruch budowla­
ny rozwija się silnie Rozszerza on się głównie na 
terenach zakupionych przez Land Deyelopment 
Company.

s,Feles!InM zawieszony
J e r o z o l i m a  (ŻA T ). Na zarządzenie władz 

zawieszone zostało wydawnictwo naczelnego oi- 
ganu egzekutywy arabskiej ,Felestin* za ogłosze­
nie artykułu podburzającego przeciwko Żydom i 
przeciwko rządowi. Jeszcze przed kilku dniami 
administracja ostrzegała ,.Felestia“ . iż pismo zo­
stanie zamknięte, jeśli kontynuować będzie swą 
kampanję agitacyjną. W  artykule, do którego o- 
strzeżenie to się odnosiło, pismo twierdziło, że 
samoobrona żydowska zamierza wypędzić A ra ­
bów z kraju.

Angielska „Biała r s ; ęga“ 
w języku niemieckim

Egzekutywa JewLsh Agency wydala przekład 
niemiecki ostatniej Białej Księgi rządu angielskie­
go. Broszura la zawiera 24 strony druku i kosztu­
je 0 50 mk. niem Zamawiać można przez „Arch iv 
der Zdoinistisohen Organisation *, Berlin W 15, 
Meinokestr. 10.

W ielki proces w  Borsza
Okrutni chuliganie uwolnieni o d  winy

Bukareszt. (Ż A T .) Przed sądem okręgowym w 
Satu- Mare odbył się proces w  związku z wypad­
kami w  Borsza. Na ław ie oskarżonych zasiadło 
81 osób, w  tej liczbie 15 Żydów. Jako obrońcy o- 
skarżonych Żydów w zięli udział w  procesie m. in 
pos. Józef Fischer, pos. Theodor Fischer i adw. 
Józef Fareida. Proces rozpoczął się od przesłu­
chania oskarżonych Żydów Mogło więc powstać 
wrażenie, iż proces wytoczony był głównie prze­
ciwko Żydom. Oskarżeni żydowscy, szczególnie 
Mojżesz Bertberger, Meir Gaoc i Józef Fiszbein 
zobrazowali, jak antysemicka propaganda dopro­
wadziła do straszliwego tero-u wóbec Żydów. O- 
skarżony zaś Dandla, twierdzi, że Żydzi chcieli go 
zamordować. Jestem antysemitą, oświadczył Da- 
niła i antysemityzm odziedziczyłam po rodzicach 
Duchowni Dimitrescu i Berendei przyznają się, że 
uprawiali agitację antysemicką. Następnie wysłu­
chano świadków antysemickich, którzy usiłowali 
dowieść, że oddawna już wśród Żydów i nde-Ży, 
dów  w Borsza panowały naprężone stosunki. Ze­
znania tych świadków były stereotypowe i  spra­
w ia ły  wrażenie z góry wyuczonych. Z zeznań miej 
soowyoh władz wynikało natomiast, że ftopuki Da-

zbrodniczej 
nie- Żydami

nil a i  jego adherenci nie rozpoczęli 
agitacji, stosunki między Żydami a 
były przyjazne. W  toku przewodu przewodniczący 
stwierdza, iż  niektórzy świadkowie zeznawali 
fałszywie. W  czwartym dniu rozpraw sądowych 
ooszło dę konfliktu między prezesem sądu z adwo­
katem antysemickim Moca. Adw. Moca sprzeciwił 
się zaprzysiężeniu świadka żydowskiego, tw ier 
diząc, że rehgja żydowska poziwala Żydom krzy- 
woprzysięgać Na to prezes sądu odpowiedział: 
Również Jezus był Żydem, a przecież modlimy się 
do niego ‘. Sąd postajnowił zaprzysiąc świadków 
żydowskich. W  toku rozpraw  doszło też do scen 
dramatycznych. Zwierzchnik kościoła w Borsza 
W asil Stepku zeznał, że po pożarze w ' Borsza. 
zwróciła się doń pewna kobieta żydowska z dzi 
kiem na ręko, prosząc o  opiekę. Świadek udzi 
je j schronienia u siebie w  domu Wkrótce )■ 
przybiegł doń duchowny Diraitresi-a i dom ag 
aby wypędził Żydówkę. Następnie zaś 
nóż i  pobiegł do pokoju, w  którym schrony 
nieszczęśliwa z dzieckiem Świadek 
Dimitrescu i nie doouścdł do zbrodni Pi 
£ronteqfi D im uNsai przyznał, te
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P ie lęgnow an ie  ust
u  dzieci

osiąga się w sposób prosty i przyjemny, 
przez staranne płókania ust O d o l e m .  
Płókać należy rano i wieczorem a moż­
liwie również i po obiedzie. Dzieci 
przyzwyczajają się bardzo szybko do płó­
kania ust Odolem, ponieważ Odol ma 
p r z y j e m n y  s m a k  i d a j e  uc zuc i ę  
o r z e ź w i a j ą c e j  ś w i e ż o ś c i  w ustach.

f^Pracczył jednak temu, że zamierzał zamordować 
»< *detę z dzieckiem Na to świadek Stepru zawo- 

Duchowny T kłamiesz w  tej chwili*4 
Proces w  Borsza wywołał olbrzymie zaintere- 

tóWanie.
Jak już donieśliśmy telegraficznie sad wydal 

Jyrok uniewinniający wszystkich oskarżonych. 
Gdynie Dani la skazany został na 5000 lei g rzy­
b y .

hruija konferencja dla walki z an­
tysemityzmem wśród studentów
. P a r y ż .  (Ż A T ). W  kwietniu 1931 r. odbędzie 

W Szwajcarji pod auspicjami komitetu „Inter­
national Student- Service“ druga konferencja dla 
WaJlci z antysemityzmem wśród akademików P ier 
^sza konferencja odbyła się w  r. 1928 pod Pary- 

W  skład honorowego komitetu tej konferen­
cji Wchodzą, b premjer Paul Painleve, prezydent 
"Jassaryk, lord Cecil, prof. Einstein, Rabindranath 
•^flgore, poseł japoński w  Paryżu Adatschy. pre­
z e n t  „IIilfsvereinu“ dr Simon i prezydent A. 
®- G. dr. Dusburg.

Wysokie odznaczenie lotnika 
żydowskiego

W i e d e ń  (ŻA T .) Prezydent międzynarodowej li- 
8i awjatycznej znany miljoner amerykański Klif-

Przed kilku dniami zaalarmowana została opi- 
nja publiczna świata sensacyjnemi wiadomościa­
mi, naddiodząeemi rzekomo z Moskwy Mówiono, 

Stalin został zabity i że w całej Rosji wybu­
chła rewolucyja przeciwko sowietom „N ow y 
dziennik'’ — jak i reszta poważnej, nie goniącej 
te sensacjami prasy —  bardzo ostrożnie trakto­
wała wszystkie te wiadomości Okazało się, że 
d rożność była rzeczywiście na miejscu, albo- 

nie było przedewszystkiem żadnych w ia­
domości z Rosji, odciętej burzami atmosferyczne- 
tii od reszty świata. „United P ress1 bezsprzecz­
nie najlepiej poinformowana światowa agencja 
basowa, przyniosła też stanowcze zaprzeczenie 
0 zabiciu Stalina, a nawet jeden z jej przedstawi- 
c'eli miał ze Stalinem rozmowę 

Mimo to sytuacja w Rosji jest podminowana, 
^tniany na naczelnych stanowiskach tak w partji
jak i w  administracji państwa wskazują na to, 
te Wzrosły fale opozycji. Niedawno np. ukazał się 
?rgan czerwonej armji „Krasnaja Swezda1' nic 
lak dotychczas pod redakcją Gamarnika, k ierow­
c a  politycznej służby wywiadowczej armji. lecz 
teko redaktor figuruje teraz niejaki Land. który 
dotychczas szerszym kołom był nieznany. Ta 
teiiama redakcji nastąpiła bez żadnych kofnenta- 
rzy, ale właśnie dlatego powstała pogłoska o re­
wolcie wojskowej przeciwko Stalinowi.

Faktem więc jest, że opozycja w  Rosji zaczyna 
Znowu podnosić głowę, świadczą o tern represje 
Przeciwko rewolucjonistce Teslinie i profesorowi 
Kołokolnikowi. którzy mieli odwagę zaprotesto­
wać przeciwko karze śmierci i masowym egzeku­
cjom rzekomych *t>abotażnikóV‘ . Nawet przyr 
zwyczajona już do wszystkiego rosyjska opimja 
Publiczna zaskoczona była wiadomością o rozstrze 
aniu 48 wysokich urzędników i „speców1, którzy

Że Tardieu jest niezwykle zręcznym graczem. 
«a l dowód w  ubiegłym tygodniu, wytrącając mi- 
Srrzowskiem wprost posunięciem na szachowni­
ca politycznej broń z rąk koalicji socjalistyczno- 
r?dvkalnej, która prawieże pewaą byia obalenia

przypomnieć sobie chociażby krótko 
fazy tej ofenzywy na gabinel Tardieu 

stopach: wnoszą socjaliści i radykał! in- 
- s.;«-nwte krachu banku Oustric i zwią 

-hodzi miedzy tym krachem a rzą- 
'<*' ' ilkiem wyraźnie oskarżają mi- 

wośca Pereta, że za 150.000 fram- 
dor.idcą prawnym Oustrica i 

'■sy na giełdzie. Premjer Tar- 
ministra sprawiedliwości, 

nia i uzyskuje poważną wię- 
pada podaje się „dobrowoi- 1

fort Harmon przybył specjanie do Wiednia, aby 
udekorować słynnego lotnika żydowskiego Rober­
ta Kronfelda najwyższą odznaką za wielkie za­
sługi, położone w dziedzinie lotnictwa w r. 1929. 
Ceremonjał dekorowania odbył się w apartamen­
tach prezydjum związku Miklasa.

W  roku 1928 odznakę tę uzyskał lotnik amery­
kański Lindbergh

mieli rzekomo na swych stanowiskach sabotować 
inicjatywę rządu. Partja konunistyczma usiłowa­
ła zatrzeć złe wrażenie, rozpętując kampanję, so­
lidaryzującą się z tern masowem rozstrzelaniem. 
W e wszystkich fabrykach zwołuje się zgromadze­
nia robotników, na których przyjmuje się „jedno- 
glośn ie"- rezolucję, wyrażającą uznanie rządowi 
za „energiczną walkę z kontrrewolucją11. Takie ze 
branie zostało zwołane ania 9 bm w moskiew­
skiej fabryce konfekcji ,,BolszewiczKa“ Znalazła 
się tylko jedna ronotnica, roiainowicie Teslina, któ 
ia  miała odwagę publicznie zaprotestować prze­
ciwko rozstrzelaniu 48 speców. Rozpoczęto natyeh 
miast nagonkę przeciwko pani Teslinie, którą po­
zbawiono pracy i wykluczono ze związku zawo­
dowego Oznacza to nietylko utratę wszelkich 
praw politycznych, ale też śmierć głodową. „So­
cjalistyczny Wiestnik1*, berliński organ menszewi- 
ków, który przyniósł tę wiadomość, dodaje przy- 
tem, że Teslina jest starą socjalną demokratką, 
która pracowała w partji jeszcze od roku 1903. 
Podczas wojny przebywała Teslina w Szwajcarji, 
a po wybuchu rewolucji wróciła do Rosji. Taki 
sam los, albo nawet i gorszy, spotka napewno 
profesora Paw ła Kołokolnikowa, jednego z nau­
czycieli w Gospodarczym Instytucji- Pelchamowa 
w  Moskwie Paweł Kołokolnikow jest jednym 
z najbardziej znanych teoretyków ruchu zawodo­
wego. Gdy przedłożono mu do podpisania rezolu­
cję pochwalającą wyrok śmierci na owych 48 
specach, Kołokolnikow nie chciał jej podpisać. 
Zwołano zebranie studentów i docentów Instytu­
tu, na którem Kołokolnikow uzasadnił swoje sta­
nowisko i oświadczył, że jest zasadniczym prze­
ciwnikiem kary śmierci Mimo to pozbawiono go 
profesury i wykluczono z grona profesorów In­
stytutu, a w godzinę później go aresztowano...

nie‘‘ minister Peret do dymisji, ale komentarze 
prasy opozycyjnej należyoie oświetlają tę dymi­
sję, przy której rolę „akuszere-1 wziął na siebie 
sam prezydent republiki Dousnergue. Następcą Pe­
reta zostaje były minister finansów i następca 
Poincarego, Oheron Dnia 18 listopada stawia opo 
zycja wniosek wynrania parlamentarnej komi­
sji śledczej dla zbadania afery Pereta. Dnia 20 li­
stopada zajmuje się tym wnioskiem komisja usta­
lająca tok czynności w  parlamencie Minister 
Cheron oświadcza kategorycznie, że poda się do 
dymisji, jeśli wniosek w  sprawie komisji zosta­
nie przyjęty. Sądy badają bowiem sprawę Oustri­
ca, a parlament nie może przeszkadzać śledztwu 
sądowemu. Sytuaoja jednak staje się dla gabinetu 
coraz niekorzystniejsza. Tardieu ponosi pierwszą 
porażkę, komisja 16 głosami przeciwko 12 uchwa- ! 
In wyłonić parlamentarną komisję śledczą. Teraz 1

zabiera się do rzeczy Tardieu i wynajduje formu- 
!,■ kompromisową, która z jednej strony zadawa­
la zaniepokojoną opinję publiczną, a z drugiej 
strony stwarza dla ministra Cherona, który swym 
kategorycznym sprzeciwem przeciwko komisji za 
daleko się zagalopował, możność honorowego w y­
cofania się. Tardieu w  imieniu rządu oświadcza 
mianowicie, że nie ma nic przeciwko komisy ale 
kornsja ma badać nietylko aferę Oustrica, ale 
wszystkie „ciem ne- afery, które miały miejsce od 
roku 1924. Ze złośliwym uśmiechem dodaje je ­
szcze premjer, że należy oczekiwać, kto z rezul­
tatów tej komisji będzie miał większą pociechę: 
rząd czy opozycja. Sprowokowana opozycja od­
powiada przez usta leadera radykałów, Daladiera, 
że lewica nie obawia się śledztwa i że nie dopu­
ści, aby zatuszowano takiemd manewrami aferę 
Oustrica, w  którą ma być wmieszanych 32 podity- 
ków, a między nimi też i ministrowie zsaiadający 
w  obecnym gabinecie. Wn.i>sek o powołanie do 
życia parlamentarnej komisji śledczej przyjmuje 
potom parlament prawieże jednogłośnie, bo 583 
głosami przeciwko 10.

W  ten sposób udało się Tardieumu ocalić mo­
cno zagrożoną pozycję swego gabinetu. Komisja 
została wybrana, ale nim dojdzie do afery Oustri­
ca, upłynie moc ezasu, a tymczasem gabinet Tar* 
dieu będzie mógł dalej zręcznie law irować. Tar- 
dieu okazał się melada graczem ..

25-lecie panowania króla 
Nowregji

W  dniu 25 bm. przypada jubileusz 2&-leda pan 
nowajnia króla N orw egii ŁLaakoma VH.

Od r. 1814 do 1905 Norwegja była połączona 
ze Szweoją- unją i miała wspólnego monarchę, je ­
dnak stosunki między te tui dwoma krajami nie 
były specjalnie dobre. Sytuacja była bardzo zao­
strzona i w  r. 1905 Norwegja wypowiedziała Szwe 
cji unję. Powszechnie uważano, że Norwegja źle 
wyjdzie na rozwiązaniu unja i że kraj sam się 
nie utrzyma, lecz za tern postanowieniem staf je ­
dnogłośnie cały naród, na jego  zaś czele stał 
silny premjer norweski Chrystjan Michedseo. 
W brew  przewidywaniom stosunki pomiędzy Nor* 
wegją i Szwecją przerodziły się z praw ie nieprzy­
jacielskich na bardzo przyjazne, tak, że obecnie 
można uważać oba narody za bratnie.

Gdy Norwegja miała sobie obrać króla, wybór 
padł na duńskiego ks. Karola, syna króla duń­
skiego Fryderyka V III, a brata obecnego króle 
duńskiego Krystjana X. Ks. K aro l przyjął wybór 
i w r. 190G został koronowany w  Nidarós, jako 
król Haakon V II. Now y król norweski poślubił 
angielską księżniczkę Maud, która przez matkę 
swoją z domu z Glucksborg‘ó w  i babkę (z  domn 
hanowerskiego) pochodzi ze starych królów  nor­
weskich. Jedyny syn norweskiej pairy królew ­
skiej, ks. Olaf, jest bardzo popularny i  znany ja ­
ko znakomity sportowiec specjalnie w  norwe­
skim sporcie narodowym: w  narciarstwie i że­
glarstwie. Na olimpiadzie w  Amsterdamie uzyskał 
on w  zawodach żeglarskich złoty medal Norwegji.

Następca tronu norweskiego, ks. Olaf poślubił 
w  dniu 21 marca 1929 r. szwedzką księżniczkę 
Martha, córkę ks. Karola Bemadotte.

Ostrzeżenie!
Ostrzegam przed nabywaniem weksli z moim 

podpisem- Są to falsyfikaty, gdyż ja żadnych 
weksli nie podpisywałam i nie podpisuję, ani 
też nie będę podpisywała- 
3794x Gołda Moselowa, Tarnów.

<M H O RYZO N C IE  P O L IT Y C Z N Y M

Burze atmosferyczne - przyczyną sensacji
o rewolucji w Rosji

Gdy sie w Rosji iest przeciwnikiem kary śmierci...

Ja k  Tardieu ocalił sw ój gabinet
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KU CZCI BŁiP. LEO NA RE ICH A
Z Przemyślu donosi nasz korespondent: W  pier­

wsza rocznicę śmierci nieodżałowanego błp. Leo­
na Reicha odbyło się w  środę 19 bm uroczyste 
r.abożcńslwo urządzone staraniem Organizacji 
SJońskiej Świątynia postępowa była wypełniona 
po brzegi publicznością, mającą jeszcze żywo w  
pamięci nieskazitelną postać ukochanego swego 
trybuna.

Uroczystość rozpoczęła się odśpiewaniem psal­
m ów żałobnych przez chór z tern.plum pod kier. 
kantora Rosenberga. Podniosłe okolicznościowe 
przemówienie w ygłosił adwokat dr. Reicbman, 
przew. org. sjoóskiej, kreśląc piękną sylwetkę 
błp. Reicha jako gorącego sjonisty, pierwszorzę­
dnego polityka, męża stanu i przywódcy mas, któ­
ry  na wszystkich trybunach świata piórem i cza­
rem swego słowa walczył o  prawa i lepsze jiutro 
narodu żydowskiego.

Na zakończenie kantor wraz z chórem odśpie­
w a ł EJ molerachmim — poczerni zebrani w  pod 
niosłym nastroju zaintonowali HatSkwę.

Uroczystość pozostawała silne wrażenie, świad­
cząc o niekłamanej czai tutejszego społeczeń­
stwa żydowskiego dla przedwcześnie zgasłego 
Przywódcy

W A R S Z A W A  A M E R YK A N IZU JE  SIĘ...
Z W arszawy donoszą: P rzy  zbiega ulic Niecałej 

ł  W ierzbowej mieści się magazyn jubilerski, na­
leżący do Cezarego Szczybnka W  ub sobotę o g 
7-mej w ieczór, gdy w  sklepie był właściciel i  ja ­
kaś klijentka, weszło do magazynu dwóch przy­
swoicie ubranych osobników, z których jeden sta- 
bął we drzwiach, a drugi spytał właściciela, czy 
#est biżu/terja, a po chwili wydobył rewolwer i 
krzyknął „ręce do góry". Jubiler nie zląkł się, lecz 
■nomentalnie odtrącił rękę napastnika, wybiegł z 
*a łady, chwycił go za gardło i poazął dusić. W i­
dząc to drugi opryuzek, rzucał się do ucieczki. 
Przytrzym any przez właściciela sklepu bandyta 
w lołał się w yrwać i również uciekł. Klijenrtka, bę­
dąca świadkiem całego zajścia, zemdlała. Jubi-

liT
b n il

ler, bojąc się, że do sklepu mogą wpaść wspólnicy 
rzezimieszków, stanął na progu i zaczął krzyczeć: 
„Trzym ajcie bandytów” . Bandyci jednak, korzy­
stając z zamieszania, zbiegli.

SAMOBÓJSTWO DWÓCH D EFRAU D ANTÓ W  
W  lesie pod Mołodecznem w  pobliżu Kowla, zna­

leziono zwłoki dwóch młodych mężczyzn z prze­
strzel onemi skroniami. Obaj byli elegancko ubra­
ni w nowe smokingi, lakierki i narzutki Docho­
dzenia policyjne ustaliły, że byli to Gerhard 
Kombka i Jan Koczula, urzędnicy firmy „Przem ysł 
i Handel” (Handel und Gewerbe) w Poznaniu. N ie­
dawno sprzeniewierzyli oni 7.000 zł na szkodę fir ­
my i usiłowali zbiec do Sowietów W  drodze je ­
dnak, przypuszczalnie w  W arszawie, roztrwoni­
li  skradzione pieniądze i znalazłszy się w  Kowlu 
bez środków do życia popełnili samobójstwo.

SAMOBÓJSTWO 5-LETNjtEGO CHŁOPCA 
W  Poznaniu w  mieszkaniu państwa Szczuhlew- 

skich rozegrał się straszny dramat dziecięcy. 
M ianowicie 5-letni synek pp. Szczublewskich. K a­
zio, dziecko niezwykle ambitne, został ukarany 
czynnie przez matkę. Zadraśnięta ambicja chłopca 
nie pozwoliła mu znieść tego padżienda. Poczekał, 
aż matka wyszła na miasto celem oddania głosu 
(była to niedziela wyborcza), pcozem wszedł do 
łazienki, otworzył okno i skoczył z 1-go piętra 
na bruik, ponosząc śmierć na miejscu.
T R Z Y  OSOBY U LE G ŁY  ZATR U C IU  W  CZASIE  

SNU W  AUTOBUSIE 
W  Rzeszowie wydarzył się anegdaj tragiczny 

wypadek. W łaściciel autobusu Stanisław Golem 
w raz z szoferem, oraz jego  pomocnikiem, zajechał 
do garażu Hotelu Udziałowego i tam postahowił 
w zamkniętym autobusie przenocować. Ponieważ 
było zimno, szofer puścił motor w -uch, celem 
ogrzania autobusu, poczem wszyscy zasnęli Ulat­
niający się gaz benzynowy wypełnił wnętrze w fr 
zu tak, żie wszyscy śpiący ulegli zatruciu Ramo 
służba hotelu znalazła Golema bez życia, zaś szo­
fera i jego pomocnika nieprzytomnych odwiezio­
no do szpitala.

Bł. p.

Dr. Joachim tfeberal
adwokat w Nowym Targa 

zmarł dnia 23 listopada 1930 rokn.

Pogrzeb odbędzie się dziś we wtorek, 
dnia ‘25-go listopada b. r. w Nowym  
Targu o godz. 1 HO w pok dnie o czem 
awiadamia w smutku pogrążona

RO DZINA

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

' ECH A P O W Y B O R C Z E
Gościnny występ bohatera afery 

podgórskie! w Oświęcimiu
Z Oświęcimia piszą nan: W uh sohotę wieczo­

rem odbyło się, jak zwykle w  sali kahiłu zgro­
madzenie wyborcze „Moszków” oświęcimskich w  
związku z wyborami do Senatu Na zebranie do­
puszczała policja wyłącznie „lojalnych” obywate­
li. tj. takich, którzy noszą brodę i pejsy. Z trudno­
ścią udało się wtargnąć do sali przedstawicielowi 
prasy. Po  zagajeniu zabrał głos osobliwy rabin 
p Szymon A lter Franke! ze Skawiny, który w  
„płomiennem” przemówieniu, pełnem cytatów tal- 
mudycznych, nawoływai do głosowania na listę 
nr. 1

i Zgromadzona przed kahałem młodzież żydow- 
1 ska, urządziła p Franklowi „kocią muzykę” P.

Franke! pod silną eskortą policyjną zmuszony był 
j opuścić nasze miasto. Veni, dici. fugi . Tak się 

zakończył ostatnio u nas wiec przedwyborczy cha- 
I sydzkioh jedynkarzy (F . W .).

CCHA ZE ŚWIATA.

Bodowa największego drapacza 
chmar

Z największą energią pracuje sćę obecnie w  No 
wyra Jorku nad „Empire State Buddtngetm” , ktÓTego 
'kodowa ukończona będzie prawdopodobnie w_maiju 
IMS r. New York otrzyma więc największy drapacz 
■fdba na całym świecie, „Empire State Błriktog", 
przewyższy bowiem o 16 metrów Chrysler BulJdSng, 
oafwyższy dotychczasowy drapacz ohirror.

ó w  Clirysier BtriWmg ze swetnf 76 piętrami był 
GoRatem miedzy drapaczami nieba i przewyższa? 
w ieżę ESffla o trzy metry. Uzyskał jednak ten swój 
rekord tylko dregą humbugm, gdyż gmach' zakończa 
o y  jest kopoła, a na szczycie kopuły jest sztandar. 
'JeSM słę zdejmie kopułę wraz ze sztandarem, to 
okaże sfę, że wieża Eiffla jest wyższa. Empire State 
DoiBdtng chce stworzyć rekord wysokości uczciwa 
drwigą. Wedle pdano otrzymać ma bowiem 85 pięter, 
będzie więc m iało osiem pięter więcej od swego ry 
wala.

Ciekawe są daty dotyczące drapaczy chmur. 
P ierw szy drapacz miał tylko 13 pięter. Obywatele 
Nowego Jodku paArzyłi z lękiem na ton gmach, o- 
bawtall.! słę bowiem katastrofy. Lokatorzy sąsied­
nich dpmów wyprowadź#'! sóę. bo s»e bab, że dra 
pacz może się pewnego dnia zawakć. Obecnie do­
my p tyiko 13 piętrach sa rzadkością w  Nowym Jor 
Im... Komornikacła w takim drapaczu chmur odbywa 
się zaipomoca wind. W e włefkUb drapaczach jest 
ókoło 25 wńnd. które nonwrata się z błyskawiczną 
szybkością, hy móc sprustać swym zadaniom# W  
średnim bowiem drapaczu korzysta z wind około 
SjtOOO ludzi. Fez w,ind pie dp-waVł*y soMe wogóle hi 
dzie rady. 1 ekarze stwłenfzE rozmaite wypadlk: 
zasłabnięć u osób. które z najwyższego piętra ze­
szły pieszo na nłice.

Każdy dTapacz chmrr iest miejalko miastem dUe 
a*eb:e Ma swutja własna straż POżrłrna. a służba n- 
trzymiifaca czystość 'kład? się cnnabmrei z Wlku- 
*et osób, Samych nortierów iest około 50. W  każ- 
dvrr; z drapaczy zna.yim̂ a się metylk" restauracje f 
bufety, ale wszelkiego rodzaju sklepy, tak że mie- 
yzkańcy mog<a się we y^zystiko zaopatTzyć, nie w> 
dał? '?c złp wcałe z jV*mu

Pdy nbr?ża
a itin i>vksn liB

Jedna z bogatjch Amerykanek. która niedawno 
przyjechała do Paryża, miała wydarzenie, które o- 
mai nie doprowadzi Jo do konfTktu między Stanwm' 
Zlednocłonem. a Francją. Ajnerykanka zażądali mda

nowiicic telefonicznego połącz anta i dwa razy otrzy­
mała fałszywe połączenia Zd,enerwowap.a zawołała 
głośno do telefonu* „To  jest niesłychane!! W  Ame­
ryce coś podobnego nie może się zdarzyć!” Na to 
odipowi-edziiała jej telefonistka: „Merde pour 1‘Ameri- 
tłue” , co po polsku oznacza „Ameryka może mnie..” 
Bogata Amerykanka była tak dalece oburzona, że 
natychmiast pojechała do konsulatu amerykańskiego 
i zażądała satysfakcji. Konsul pokiwał głową 1 
stwierdził, że obrażono niie ową damę, lecz Amery­
kę, i doniósł o tern natychmiast amerykańskiemu 
poselstwu w  Paryżu. Na interwencję poselstwa -v 
merykaińskiiego oświadczył gabinet Tardieu, że go­
tów jest dla uniknięcia konfliktu dyplomatycznego 
przeprosić rzad Stanów Zjednoezjwiyoh.

Wszystko byłoby w najlepszym porządku, ale bo 
gaita Amerykanka nie była zadowolona, ponieważ 
nie otrzymała osobistej satysfakcji i dlatego zażąda 
la ukarania telefonistki. Otrzymała wówczas odpo- 
wŁeź, że w centrali telefonów przy jednym stole pra 
cuije 20 telefonistek i dlatego nie można ustalić, któ 
ra z nich użyła tych straszliwych słów. Rezolu­
tna Amerykanka niie dała i wtenczas zia wygramą ! 
oświadczyła, te ma dobry słuch, że naipewno pozna 
przy telefonie sprawczynię całej tej afery. Zebrano 
więc wszystkie telefonistki, które w odnośnym 
czasie urzędowały przy owym stole, każda z nich 
przystąipólła do telefonu Amerykanki i krzyknęła: 
„Merde pour rAmeriąue” Ody 'osiięmnras.ta wypowie 
działa te słowa, zawołała Amerykanka: „To ona
poznaję ją po glosie!" Przesłuchano telefonistkę, 
która się do winy przyznała i została surewo upom 
miana.

W  ten sposób załatwiono incydent i uratowano 
pokói między Francja a Stan a mr Zjednuczonęmi...

Anglja —  na bogatszym kra ero 
świata

Majątek narodowy wynosi 25 miliardów funtów. — 
O 10 miliardów więcej, niż w roku 1914.

Znany statystyk angielski sIt  Josiah Starnp wy 
głosił onegdaj na posiedzeniu londyńskiego towarzy 
siwa Statystycznego odczyt o stanie angielskiego 
majątku narodowego. Okazuje sfę z wywodów Stam 
pa, że Angfja jest jeszcze wciąż, jeśli nie najbogat­
szym, to jednym z najbogatszych krajów świata. 
Majątek narodowy Wielkiej Brytanii wynosi bo­
wiem bruttu 24 miljaidy 445 mUjonów ftmitów. a net 
to 18 mljardów 45 mUjonów funtów. Sir Josiah 
Stamp w’ywod®ł diałej. że Anglja w  oągu sześciu 
lat po wybuchu wojny światowej, straciła w 'zystk e 
swoje oszczędności t czwartą część swych zagrań.

Z ŻYC IA  M ŁO D Z IE Ż Y
Zjazd Org. Hanoar Hajwri

Prz.ed kilku dniami odbył się w .laiosławiu zjazil 
okręgowy organizacji Hartoar H aiw ri z gniazd 
Przeworska, Lańoutu, Rzeszowa. Lubaczowa. Cie- 
sz.anowa, Jarosławia, Pruchnika, Kańczugi, Leża j­
ska, Żołyni i Radymna. M zjeździe wzięło udział 
250 delegatów. Z ramienia Rady naczelnej był o- 
becny Dr J Frand Otwarcia zjazdu dokonał kie­
rownik okręgu J Zielinkowski Zjazd powitali 
reprezentanci organizacji sjonislycznej, stwierdza­
jąc owocną działacza ość ruchu Hanoar Haiwri 
Obszerne przemówienie w ygłosił delegat rady na­
czelnej J. Frand. wskazując na zadanie młodzieży 
żydowskiej w  obecnej chwili Po  referacie br. 
hranda, kierownicy mia-t składali sprawozdanie 
z dotychczasowej pracy Praca szła głównie w  
kierunku wychowawczym, hebraizaeji i zbiórek na 
fundusze palestyńskie Po dalszym referacie br 
Franda o zadaniach młodzieży stamsjonislycznej. 
zjazd został zamknięty odśpiewaniem „Hatikwy” 
Po zjeżdzie odbyły się narady kierowników 
gniazd.

u m s M zs n G m
W TOREK. 25 L ISTO PA D A  

Krąków (313) 1T40 Przegl prasy, P A T  1158 
Sygnał, hejnał 12T0 Gramol. 13T0 Kom meteor 
15 Kom gosp 15*50 Odczyt rządowy 1615 Gramof. 
17T5 Odczyt pt. „Światowe rynki zbożowe”  — 
w ygł dr W  Ormicki. 17*45 Koncert Pilh W arsz 
(Gade. Svendsen, Grieg) 18 45 Rozmaut., komun. 
19*10 Giełda roln 19*25 Gramof. 19*35 Dziennik 
prasowy 19*50 Opera z Poanaóia, następnie komu­
nikaty oraz retransmisje ze stacyj zagrań 24 Hej­
nał

Lw ów  (3851) 11*40—24 p Kraków 
Katowice (408 7) 11*40 PAT. 11*58 Sygnał, hej­

nał 12*10 Gramof 13*10 Kom meteor. 15 Kom 
go®p 15 20 Komun 15*35 ..Chwilka lotnicza” 15*50 
Odczyt rządowy 16*10 Dla dzióci. ,16*25 Gramof. 
17*15 Odczyt (p. Kraków). 17*45 Koncert (p  K ra­
ków ) 18*45 D. c. powieści. 19 Rozmnit 19*15 Od 
czyi. 19*35 Dziennik prasowy 19*50 Opera Po 
operze komunikaty.

Wiedeń (516.3) 12, 13*10. 19 35. *21. 7150 
Budapeszt (560.5) 12*06, 17*30. 19:0 Mu a

czmych irestycyj kapitalni. W  nasfe.uny 
ośmiu dalszych latach zdeponowała An 
mafltych bankach 450 mljonów funtó 
szczędnośck W  rdkiu 1914 wynosił 
Angly 14 młjardórw 3]0 mUjonów 

! więc z tego. że jej mająteik wzró 
i stanetii z rukni 1914 o 10 mUjard
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TEATR MIEJSKI W  ROCZNICĘ  
LISTO PAD O W A  

Teatr im J. Słowackiego weźmie wybilny u- 
<ttiał w  obchodzie stulecia Powstania Listopado­
wego, dając w  oba dni pamiątkowe trzy przedsta­
wienia, każde dja innej kategorji widzów. O ficjał- 
na uroczystość odbywa się w  niedzielę 30 bm. i 
W tym dmdiu odbędzie się wieczorem galowe przed­
stawienie, które złączy się jednocześnie z niezwy­
kłą „prapremjern", bo 7. wystawieniem po raz 
Pierwszy nigdzie dotąd niegranego utworu Juljn- 
sza Słowackiego. 1j. prologu do ,.Kordjana“ pt. 
»Przygotowanie‘ Zajmując krytyczne stanowisko 
Wobec powstania, w  szczególności wobec braku 
Praw da w y  cli wodzów narodu w  tym doniosłym 
Momencie, kończy W ieszcz ten niezwykły utwór 
akordem ufności w sprawiedliwość bożą, która 
stulecie krwawych walk o wolność uwieńczy cu- 

marlwy!*wstania W  wolnej Polsce utwór 
^ ^ r y w o ła  niewątpliwie nowe, przejmujące wra- 
K .. 0 »Przygotowaniu“ nastąpi druga część

»Oozrvi!^na * „Spisek koronacyjny". Oprócz
stvcJ £  nar°dowej będzie ten dzień także arty-
dniu t™  teatru krakowskiego, gdyż w

tym „Kordjań* grany będzie na scenie naszej
Knta^k- ,setny  od pamiętnej polskiej prapremjery

nie Tv^Skies°  w  dniu 25 XI 1899 PTzedstawie' 
Poprzedzi przemowa posła B Pochmarskiego

j  Prz®ddzień obchodu, a w  dzień istotnej rocz- 
Z odim^ so )̂0lt̂  29 bm. odbędzie się przedstawienie 
ś m i ^ 5"m PTOgramen1' na który złożą się: nie- 
" ^ r t e l n a  „Warszawianka ‘ Wyspiańskiego oraz 

r Pisarza krakowskiego, Adama Staszczyka j 
Belwederze'*. Przedstawienie „Warsza- 

drann Poprzedzi prolog, ściśle związany z tym 
H R a*enb napisany na tę uroczystość przez K.

os*w orowskjego. Całe w idowisko sobotnie po 
rl_: rZOne będzie w  niedzielę popołudniu dla mło- 

szkolnej.
slawbw!- ^ ^ P 0 na niedzielne uroczyste przed- 
(tcl im *  rezerwować będzie sekretarjat teatru 
itezpieK 7̂ ’ należy zgłaszać się celem za­

ręczenia sohjg ud,Łiału w  przedstawieniu.

, NOCNY D YŻU R  A PTE K . Dziś w  nocy z w tór 
. aa środę mają dyżur apteki: Rynek A —B 43,
■ Gertrudy Ę Krowoderska 74. Konopnickiej 1, 

°wska 9 i piaC Zgody 20 
K f i jU  PR O PA G A N D Y W YTW ÓRCZOŚCI
uzysk zawiązana w  maju br w  Krakow ie
tuudn stw ierdzen ie  statutu i odbędzie konsty-
hfQ Mlalne zgromadzenie w  czwartek dnia 27

krak° g°^ Ł
w  sali portietowej magistratu

^ ^ •sk iego .
zek r A TB K  OD L O K A L I N A  ROK 1931. Zw ią 

LokaW A w  Cni Vłnletki 3) podaje do wiado-

— P o d a t e k  o d  l o k a l i  n a  k d k  u» i . z.w*ą
Zek Lokatorów (pł Matejki 3) podaje do wiado 
teości. że ci lokatorzy, którzy uzyskali w  roku bu 

jak i w  latach poprzednich obniżenie czyn- 
szu podstawowego przez Urząd Rozjemczy, po- 

' wuini jeszcze w  tvm rokn wnieść do tutejszego 
Magistratu podania oclem uzyskania od ustalone­
go niższego czynszu podstawowego również od­
powiedniego obniżenia podatku od lokali na rok 

— jak i  na przyszłość.
— ŻYD. TO  W . G IM NASTYCZNE komunikuje: 

Dodatkowe wpisy na "  kurs uczniów przyjmuje 
■się codziennie od godz 730—8 30 wieczór do koń­
ca bm.

~  SEM INARIUM  M E D YC YN Y P R  A K T Y  CZ- 
N B j. w e czwartek dnia 27 ł*n. o godz. 7-mej wie- 
czorem odbędzie się w  sali konferencyjnej Kasy 
Chorych w  Krakow ie ul. Batorego 3, I I I .  p P o ­
jedzenie Semiinarjum Medycyny Praktycznej, zor­
ganizowane staraniem Związku Lekarzy Kas Cho 
r?ch „Koło Kraków* Porządek dzienny: Sprawo­
wanie z tegorocznego kursu orzecznictwa lekar­
skiego w Akademji Higjeniczno- Społecznej w  
Dusseldorfie (orzecznictwo w chorobach zawodo- 
^ W h  oraz w  zakresie ubezpieczeń °ó  wypadków 
1 zachorowań). Referenci: Dr Jankowski, dr. Ja­
sieński, dir. Kunicki i dr. Reich.

— O STATNI TERM IN  DO ZGŁOSZENIA RO­
SZCZEŃ IN W A LID ZK IC H . Magistrat m. K rako­
w y  podaje do wiadomości, że z dniem 31 grudnia 

kończy się termin przyjmowania przez urzędy 
tewalidzkie zgłoszeń odnośnie do roszczeń o zao- 
Patesente iemetidakie. Tylko do tego terminu mo-

gą również zgłaszać w Izbie Skarbowej (W ydział 
Emerytur) rozszczepia pozostali (wdowy, sieio- 
ty, rodzice) po poległych względnie zmarłych in­
walidach wojennych Zgłoszone po dniu 31 gru­
dnia br. roszczenia do zaopatrzenia inwalidzkie­
go, względnie pozostałych nie będą uwzględnione.

— REJESTRACJA POBOROW YCH ROCZNI­
K A  1910. Magistrat przyponina. że rejestracja po­
borowych rocznika 1910 kończy się z dniem 30 
bm Poborowi, którzy w  powyższym terminie nie 
zarejestrują się w  Magistracie m. Krakowa : W y­
dział V. Spraw W ojskowych), pociągnięci zostaną 
do odpowiedzialności karnej do wysokśoei /.) 500. 
względnie aresztu 0 tygodni, albo obu tym karom

łącznie.
— ZN IŻK A  CEN MIĘSA CIELĘCEGO. Magi­

stral podaje do wiadomości, że od wtorku dnia 
25 bm mogą by: pobierane zr 1 kg cielęciny ko­
szernej najwyżej następujące ceny wedle 3-ch klas 
jatek): cielęcina koszerna 3 zł. 2 80 zł, 2 40 zł Prze 
kraczający te ceny pociągnięci będą do surowej

odpowiedzialności karnej.
_  Z  R YN K Ó W  MIĘSNYCH W  tygodniu ubie­

głym spędzono na targi buhaji 190. wołów  157, 
krów  100, jałówek 80, cieląt 536. owiec 7, nieroga­
cizny 1311, razem 2381 zwierząt Ze spędzonych 
na targ zwierząt sprzedano: na konsumeję miej­
scową 2256 sztuk, na konsumeję innych gmin 95 
sztuk, pozostało niesprzedanych 46 sztuk Spęd 
bydła i cieląt był średni, nierogacizny większy.
Ceny wszystkich gatunków zwierząt niezmienio­
ne. Pozostało niesprzedanych 20 sztuk bydła i 26

sztuk nierogacizny.
Na Centralną Targow icę w Mysłowicach spędzo

no buhaji 230, w ołów  89, krów  586. jałówek 196. 
cieląt 190, nierogacizny 2265, ogółem 3556 zwierząt 
T a rg  był ożywiony, tendencja zwyżkowa.

— ECHA N IE D ZIE LN E J W ICH U RY. Onegdaj 
sza wichura, która szalała nad Krakowem w yrzą­
dziła liczne szkody. M in wskutek silnego w ia­
tru runął komin na dach budynku przy ul. Sobie­
skiego 1, wskutek czego zawalił się dach Nadto 
wskutek wichury na ul. W arszawskiej, Pędziehów 
Juljusza Lea, Syrokomli i w  Parku krakowskim 
przewrócone zostały na większej przestrzeni par­
kany, orąz wskutek obalenia się drzew  zerwane 
zostały na ulicy A leji K rólewskiej i Mazowieckiej 
druty telegraficzne i telefoniczne Z jednego z da­
chów przy ul Topolowej zerwała wichura blachę, 
która przewiesiła się na drutach tramwajowych 
Straż pożarna powstałe przeszkody usunęła. W y ­
padku w  ludziach nie było. —  W  południe zawe­
zwane zostało pogotowie ratunkowe do Edwar­
da Grabca (lat 11) zam. przy ul. W ielick iej 6, któ­
ry przechodząc koło boiska sportowego „Korona" 
przywalony został zerwanym dachem z kręgielna 
na boisku i  doznał złamania prawej nogi. Chłopca 
przewieziono do szpitala św Łazarza 

— N IE D Z IE LN A  BÓJKA powstała między W oj 
ci echem Wilkoszem (lat 49) rolnikiem, zam w  
Podgrabiu pow. Bochnia a Eugenjuszem Porw i- 
szem (lat 29) zam. przy ul. Gromadzkiej 44. w  cza­
sie której W ilkosz ugodzony został cegłą w  g ło ­
wę, doznając uszkodzenia na głow ie Opatrzył go
lekarz pogotowia ratunkowego.

— N IB U D A ŁA  W Y P R A W A  K A S IA R Z Y . W  no­
cy z 23 na 24 bm. dostali się nieujawnieni narazie 
sprawcy do biura „Polski Lloyd** przy ul. św 
Anny 1, gdzie rozpruli małą kasę, skąd skradli 
kilkanaście koron czeskich Sprawcy w yw iercili 
nadto dwa małe otwory w zewnętrznym pance­
rzu drugiej kasy, do której jednak się nie dostali, 
gdyż natrafili na ściankę betonową Następrie wła 
mywacze po wybiciu szyby w  oknie dostali się do 
klatki schodowej przylegającego budynku przy 
Rynku Głównym Ż7, gdzie pod groźbą rew olw e­
ru zażądali od stróża klucza od bramy i wyszli

na ulicę. Dochodzenia w  toku
— W Ł A M A N IE  PR Z E Z  ÓKNO. W  nocy z 22 na

23 bm. dostali się nieznani sprawcy do wystawy 
sklepu galanteryjnego W acława Matjasika przy 
ul. Rakowickiej 10 przez wytłoczenie szyby, skąd 
skradli przez kratę towary galanteryjne jak : to­
rebki skórzane, rękawiczki, szale itp. łącznej w ar­

tości 950 zł.— K R A D Z IE ŻE  M IESZKANIOW E. Saak Mau­
rycy zam. przy ul. Starowiślnej 1. 73 zgłosił do 
polioji, że dnia 23 bm. między godz. 17 a 20-tą do­
stali się nieznani sprawcy do jego mieszkania, 
skąd skradli garderobę nieustalonej narazie w ar­
tości. — Grubner Ignacy, zam przy pl. Wolnica 
12 zgłosił, że dnia 23 bm. w  godzinach wieczornych 
dostali się nieznani sprawcy do jego  mieszkania, 
skąd skradli gotówkę oraz biżuterję na łączną 
kwotę 3.800 zł. Dochodzenia w  tokn — Organa 
śledcze policji krakowskiej aresztowały w  dniu 23 
bm. znanych włam ywaczy mieszkaniowych Leona 
Muniaka (lat 26) zam przy ul. Czarnowiejskiej 67. 
i Józefa Kleinmana (lat 25) zam przy ul. Staro­
wiślnej 29 w  chwili, gdy nieśli skradziony łup. Jak 
stwierdzono, łup ten pochodził z kradzieży na
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szkmlc Stanisława Murzyńskiego, zegarmistrza 
zam przy ul Kurniki 3, któremu sprawcy po do­
konaniu włamania do mieszkania . skradli garde­
robę oraz 3 poduszki ł ą c z i e j  wartości 1200 zł. 
Skradzione rzeczy wydano poszkodowanemu, zaś 
aresztowanych odstawiono do aresztów sądowych 

— CENNE SKRZYPCE. Rosner Henryk, muzyk 
zam przy ul. Starowiślnej ] 47 zgłosił do policji, 
że w nocy z 21 bm. skradziono mu w  restauracji 
Wildsteina przy Rynku Głównym 12 skrzypce 
wartości 2700 z i„ które pozostawił do przechowa­

nia.
— DEZERTER I DEFRAUDANT. Ślusarczyk

Mieczysław (lat 23) zam przy ul Żółkiewskiego 
26, przytrzymany zostaf jako poszukiwany za uchy 
lanie się od poboru wojskowego. — Słowik Fran­
ciszek ( l « t  21) szofer, przytrzymany został za 
sprzeniewierzenie kwoty 108 zł na szkodę Jana 
Taborskiego. właściciela autodorożki. zam p rg f
ul. .Żółkiewskiego 36.

— PO ŻAR  W  P IE K A R N I W  niedzielę o  gocta
20-te.j zawezwana została straż pożarna do pie­
karni Mojeższa Ohrensteina przy ul Bożego Cia­
ła 27. gdzie wskutek wadliwej budowy pieca za­
paliła się ściana oraz klatka schodowa S tra i 
pożarna ogień ugasiła. Szkoda wynosi około 150 r f

f*___

KOMUNIKATY
— H E R B A TK A  w  Zjednoczeni i Kobiet Żyd (Wizo) 
Rymak eł. dziś we wtorek, o godiz. 6 potpoL  Wstęp 
dila członkiń i  wprowaOzceijncih gości,

— PRZEDŚWIT— HASZACHAR. Dziś, we wtorek, 
o godz. 8 zebranie gnupy prasowej, prowadzonej 
przez Dra Steinberga. O godz. 9 pos&edzeaie W y  

działu.
— GORDONJA AKAD. Dziś, w e wtorek, o godz.

8 wieez. w lokalu przy ul. Starowiślnej 68, of. III. p. 
zebranie członków. Ważne sprawy organizacyjne.

—  ZE STOW . ŻYD. SŁUCH. W . $. łL Dnia 17
bm. odbyło się Wałue zgromadzenie Stow. Żyd. 
Słuch. W. S. H.. Na 23 mandaty uzyskała lista naro 
dowo-żydowska 22 mandaty oraz prezesa. Władze 
ukonstytuowały się następująco: Prezes: kok C.
Mandelbaum, wiceprezes: E. Siłbśger, sekr.: I.
Stern, skarbnik- H. Bt.ndermann.

— KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH  
(A —B 39) czwartek 27 bm. Maria Krzetuska: Rei- 
ner M aria Riilke, poeta miłości i lęku; piątek, 28 bm. 
red. Dr. M ieczysław  Niwiński: Ro-zwói nauik w  Kra 
kowie w  19 w. dobie po rozbiorowej Początek o  go

dżinie 7 wieczór.

aiciiiih im  _

Przed kilku dniami wystawił teatr „Akropols“  •* 
Pradze antyklerykahią sztukę, którą napisał dość 
z.nany czeski poeta Hais-Tyneoek. Przed premie* 
rą otrzymywał autor wciąż anonimowe listy z rot* 
maktenu groźbami, a nawet w sam dzień premiery 
telefonowano do mego kilkakrotnie, żądając by co­
fnął swą sztukę. Zawiadomiono policję, ktfira zarza 
dziła, by premiera przeszła bez żadinych przeszkód. 
Po  ostatnim akcie, gdy poeta wyszedł na scenę, 
by podziękować publiczności za brawa, znalazł na 
scenie kilka koszy kwiatów i sześć dużych koszów 
ze środkami żywnośd. Autor był wprost rozrzew 
■niony temi dowodami życzliwości. Ale jego rorrzew 
nenie wnet się ulotniło, gdy mu wręczono rachunki 
tak za kwiaty, jak i  za kosze z delikatesami. Okaza 
ło się, że nieznani sprawcy zamówili wszystkie te 
rzeczy w imieniu poety. Ale na tern nie koniec, bc 
gdy poeta wyszedł z teatru, nzuciło się ka niemu 
sześciu szoferów, również zamówionych przez o* 
wych nieznanych sprawców. Szoferzy zaję! wobe: 
poety groźną postawę Dopiero policja musiała

i wkroczyć i uiwolnić poetę t  opresji.
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1  T E A T R U  ŻY D O W S K IE G O

Ccścinne występy 
Lian Potockiej

„Kobieta, o której się iuówi‘‘, sztuka >v 3 aktach 
H. A.. Wyrubowa.

Zawsze to  m ilo po długiem niewidzeniu się 
spotkać dawnych dobrych znajomy eh: w  życiu, 
czy na scenie. Jeszcze zaś m ilej —  móc stw ier­
dzić, że ten (ta) znajomy(a) nie nie stracił(a ) na 
wdzięku, urodzie, pociągającej sile talentu Mo­
żna to śmiało powiedzieć o występującej teraz 
znów w Krakowie, L id ji P o t o c k i e j .  Podjęła 
znowu i snuje dalej z tak ujmującym urokiem ar­
tyzmu i —  triumfalne® powodzeniem nuconą 
pieśń jesiennej pory: bywa okraszonej złotem Cie­
płem słońca, to znów rozetkanej płaczliwą słotą 
praw ie beznadziejnej szarugi

W ciela się w  tę pieśń i  przędzie ją  Potocka z 
kojąco-łagodnym w  cierpieniu skąpanym liry z ­

mem, z miękką, kobiecą poezją zawiedzionych na- 
d zie ji. A  pomaga jej w  tern uposażona przez na 
turę klejnotami powabu postać o warunkach nie­
jako już wyznaczających jej rolę gw iazdy: wy- 
tworno.ść i okrągła gracja ruchów i gestów, w ri 
kliwość, ciepło i powłóczystość spojrzeń, nadew- 
szystko zaś ów  miękki, mdły, jedwabisty głos, tu­
lący się, pnący się niby bluszcz, melodyjny, tra­
fia jący do serca. Umożliw ia on szlaohetne wy 
słowianie i akcenty dojmującej, jakby dziecięcej 
kobiecej skargi. Czarem tych w alorów  i tem oie 
płem subtelną uczuciowością przepojonej gry ujjiiu 
je  widownię i nieraz przy otwartej scenie zdo­
bywał oklaski.

Byliśmy tego świadkami i na onegdajszej pre- 
nujerze. Tym razem wybrała p. Potocka sztukę A. 
W yrubowa (rzecz dzieje się we Włoszech). Jest 
to w łaściw ie hymn na cześć macierzyństwa 1 dla 
tego bardzo podoba się przeważającej części pu­
bliczności, choć młodsze pokolenie w idzi w tem 
zapewne właściw ie historyczny dokument oby­
cza jow ości A  może jednak uczucie macierzyńskie 
jest chyba silniejsze ponad wszystko i nieznisz­
czalne — kito tam wie dokładnie! Dość, że boha­
terka sztuki, Marja Luziani, —  w  danej chwil: 
nauczycielka ludo-wa a kiedyś ofiara niecnego 
handlarza białym i niewolnikami — jak ptak (sa­
ma się tak określa) burzą sterany, z połamanem: 
skrzydłami, przysiada na oknie i  szuka schro­
nienia. Nie znajduje go odrazu, bo otoczenie nie 
rozumie jej, a nawet nie znosi Jest oaa zupełnie 
iron, przedewszystkiam samotna, cierpiąca i nie 
bierze udziału w  miejscowem życiu, czego daro­
wać nie może jej nikt, ani dyrektorka szkoły, ani 
reszta grona, ani burmistrz A le ten rozkochał 
się w  niej po same uszy i  zaopiekował nią jak 
ojciec, choć chciałby ją w łaściw ie powieść do ołta 
rza. Marja nie może się jednak na to zgodzić, 
bo dziecko, jakie przed kilkunastu laty wydała 
na świat, uważa za dawno już nie żyjącą co 
sprowadza ją  niemal na sam brzeg przepaści. O- 
kazuje się jednak, że myliła się z gruntu; dziec­
ko odnajduje się wreszcie i sztuka kończy się me- 
lodramaitycznym akordem haippy-end‘u.

AJe doprawdy mniejsza o treść sztuki, jeśli się 
ogląda tę najzupełniej w  ro li cierpiącej i nie­
szczęśliwej kobiecości pogrążaną artystkę. Obok 
elegijnego posępku ujmuje widza jasnerai momen­
talni swobody, nęcąca zalotnością, rozkosznym 
powabem. Szczęśliwie unika jednostajności, umie­
jętnie rozkładając światła, cienie i  półcienie. Jak 
łagodnie, ale stanowczo odpowiada na zaloty bur­
mistrza, w  którym odzywa się zrazu brutalny sa­
miec z jakim potem wdziękiem prowadzi szer- 
mderkę-flirt z naprawdę już rozkochanym w niej 
miejscowym dygnitarzem! A  % jakim wzruszeniem 
i  drżeniem dowiaduje się, że dziecko jej żyje i 
Czeka na nie cicho,cierpliwie; z jaką-to siłą rezy- 
gracji walczy z uśmiechającą się jej wreszcie mi­
łością! N ie  ulega wątpliwości: w  artystce tej me­
lodramat przeżywa istotnie znajdujące oddźwięk 
w publiczności —  odrodzenie.

I  reszta zespołu dotrzymywała kroku proła- 
ganistee. Przedewszystkiem w ięc p. Lanalau, któ­
ry  po mistrzowsku w cielił się w  postać włoskie 
go „podesty" i  rolę tę zagrał z zacięciem, z bra­
wurą 1 swadą, możliwą jedynie przy tak staran- 
nem opracowaniu, jakie było podłożem tej kreacji. 
W erwa, swoboda, a nawet pogoda p. burmistrza 
przyczyniała się walnie do kolorytu sztuki P ierw  
szorzędną siłę komiczną skudl na sobie p. Pota- 
stAskł w  doskonałej kreacji emeryt nauczyciela, 
PoRone, który znał kiedyś na pamięć całego- Horace- 

g o a te ra zb y ł jużbtylko dozorcą szkolnym i prywat 
n ya  „sekretarzem ' burmistrza Również p. Roeea

dała dobry szkic staropanieńskiej, „pedagogicz 
nej‘ histerji i groteskowego „Minderwertigkeits- 
gęiuhl'- w roli okropnej dyrektorki szkoły. Inni 
aktorzy mieli w tej sztuce tylko mniej lub więcej 
epizodyczne role. Te (w  z.).

 o--------

2 T E A T R U  IM - J. S Ł O W A C K IE G O

„R o xy“
Komedia w 3 aktach Barry Connersa, reżyseria 

Teofila Trzcińskiego.

Odłóżmy na boik ciężką armaturę recenzenta, za 
I pomnijmy o kryteriach Jakiejś porównawczej analizy 

psychologicznej, nie usiłujmy klasyfikować tego li­
tworu, który jest lekką, pogodną, nńetytko Bagn 
ale i ludziom ducha winną błahostką. Pierwszy akt 
zapowiada się na świetną amerykańską komedię
0 kopciuszku, ale w  nasrtępnyułi dwóch aktach autor 
do komedii v> kopchiszu dodai jeszcze poskrom entfe 
złośnicy : zabawił się w  dodatku w  psychologa nie­
uleczalnej męskiej głupoty.

W  pierwszym akcie poznajemy malutką rodzinkę. 
Ojciec iest komiwojażerem i ciężko pracuje dla żo 

' ny i dwóch córek. Ta żona iest typem amerykańskiej 
! snobki i mao-zy wc.ąż tylko o limuzynie, wszak nie 

może. jak zwykła praczka jeździć tramwajami, 
j Starsza córuchna wdała się zupełnie v. mamusię i śle 

po powtarza wszystkie jej mądrości Ojciec iest za 
hukanym mężem, bo: się żony i starszej córki i ko­
cha w domu tylko młodszą, -owego 19-1 etanie* o smy 
ka Matka ze starszą córką znęcają się nietyliko 
nad ojcem, którego teioryzuje się nieustanną i wciąż 

I na każde zawołanie zjawiającą się chorobą, a-le i 
| nad młodszą córka, która jest w domu prawdziwym 
j kopciuszkiem. Autor tlómaczy nam nienawiść matk 

do cónki tem. że kopciuszek przyszedł na świa: 
nieproszo-ny i że matka omal przy porodzie ire 
urr a-rta.

Jak iuż powiedzieliśmy, w  dalszy:h aktach następu 
;e poskromienie złośnicy. którą iest ma-tlka. Mąż u- 
zbrojony w  żelazną ru-rkę do włosów zmusza jrze  

j straszoną tem bohaterstwem żonę do posłuszeństwa
1 po 19 latach mimo-woli demonstruje, że on wlaści 
We iest głową domu. A koipciuszkowi udziela, le 
k-cji psycho-logji mężczyzny zakochany w starsze' 
córce, ale niestety przez n a wzgardzony młodzie­
niec. który !esrf maklerem parcelacyinym. Dowiadu­
jemy sie od tego nieszczęśliwie zakochanego mło­
dego człowieka, że każda kobieta może łatwo zdo­
być ser. e mężczyzny, jeśł mu stale pochlebia, wma 
wiła mu,, że jest geniuszem, interesuje się jego upo­
dobaniami i gra przed nim wciąż komedię. Kopciu­
szek. nie w  demie b-:ty. stosuje zaraz tę metode 
wobec swego nauczyciela ! to z bajecznym rezulta­
tem dh-rżor-a duma mcika powinna wywołać » e

mnie srogą rt-ukcię. ale prxyŁiiaję się, że nicnifH 
sobie z tego robię. Tyle iesu teraz filozofii mHm 
śei, począwszy od tajemniczej pani Dotim y. autork. 
..Schnie der Liębe“ a skończywszy na panu Pittt* 
griHiim. że jeszcze jedna po amerykańsku płytki 
wariacja filozofii miłości nam nie zaszkodzi. Grunt, 
że wszystko dobrze się kończy: mąż poskromił zlo 
śniicę-żonę. a obie córki wychodzą zamąż. ,

Doskonałe zagrano tę rnilą błahostkę. Duże uzna­
nie należy s ię  troskliwe: i pełnej inwencji reżyserii 
P. Trzcińskiego. P. Za-klicka szczęśliwy miała dzłefi 
i swą pełną wdzięku i brawuro-wego wprost tempa 
lamentu sylwetką oczarowana publiczność, k tó « 
nie żałowała oklasków nawet przy otwartej scenie 
Pan: ZakJioka była tak zachwycająca, że nie uziiwf 
łem się/wcale pani siedzącej przędesmną, Która pjd- 
czas pauzy odezwała się do swego towarzysza 
„Zaikłicka jest tak kochana, iębym ją chętnie wyca­
łowała". A ów pan, dość zresztą już starezawy, toru 
lenął: ..Zostawiłabyś to mnie!" Jestem Jednakuwoi 
pewny, że już jest ktoś. kto zastąpi zakochaną pu 
Miczność i wycałuje paimią Zakiicką za tę kreację.

Rywalem jej w  zdobywaniu oklasków przy otwa-i 
tej scenie był p. Lelirwa. który rolę naprzód zahuka 
nego sałamduły a potem zbumtowanego niewolnika 
wybornie zagrał, posługując się tu i ówdz-ei rozmaite 
mi giie.rkamń W  calem tego słowa znaczeniu zlośn 
c? być może nawet nrieco przejaskrawioną była pani 
Żmijewska, a starsza córuchnę, wyka/paną mamusię, 
należycie zagrała p. Dziewońska. Parę zakochanych 
głupców odtworzyli pp. Burnatowicz i Fabisiak.

M. K.
 o------

Z  sali koncertowe!
E R W IN  B R Y N IC K I — S TA N IS ŁA W  MIKU- 

SZEW SEI
Przereklamowanie pianisty Brymckiego oka­

zało się — jak zwykle w takich wypadkach — 
grubo przesadzone; Zupełnie tuzinkowy muzyk o  
zakroju uczniowskim, pozbawiony techniki pasa­
żowej i smaku Zwłaszcza w  ostatnim względzie 
zestawienie programu m ówiło samo za siebie. 
Dwie (zresztą transkrybowane) sonaty Bacha, 
przedzielane obcymi drobiazgami, kilka wulgar­
nych błahostek, prelud h-mol Chopina i Dante 
Liszta.

Solidna i pewna technika prof Miklaszewskie­
go okazało się niewystarczająca do publicznego 
wykonania koncertu Paganiniego. Jeśli w pasa­
żach z np 25 tercji, oktaw czy decym jedna się 
r.ie uda to te 4 proc niegrajace gdzieindziej żad­
nej roli. tu stanowią całych 100 procent wobec ty­
powo brawurowego charakteru tego koncertu So­
nata a-mol Schumana również nie stała na w yży­
nie stylowej—pomijając prawie dwa razy zn wol­
ne tempo ostatniej części Najlepiej wypadły dro­
biazgi. w  których dodatnie strony gry prof Mi- 
kuszewskiesro nailepiei sip prezentu ja

Akomnaniow.il bardzo składnio p Ormieki A.

Kurs gen sz?lefe
Nad K o rre ir Północnem

B e r l i n  24. 11. (Sch) P rmd Morzem Półno­
cnem szaleje straszna wjehura północno-zacho­
dnia o szybkości 30 metrów na sekundę. Stan 
wody w Hamburgu podniósł sie do tego stopnia 
że niżej położone mieszkania i piwnice stanęły 
pod wodą. W  Cuxhaven wzburzone fale mor­
skie podniosły się do 2‘70 m ponad stan normal 
ny, czego od lat nie zanotowano. W  Bergedorf, 
fale zerwały w a} ochronny na przestrzeni 40 m 

i wskutek czego woda wdarła się w głąb kraju 
| zalewając obszaf liczący około 40 hektarów 
j Przeszło 100 budynków stoi pod w 0dą docho- 
| dząca do wvsokości 2 metrów. Koło okrętu sy  
| gnąfowego „Elbę I" rozbił się parowiec niemie­
cki „Luise Leonhardt*1 i zatonął wraz z całą 
załogą, licząca 30 osób. Parowiec ten był wybu­
dowany w r 1921. Pojemność jego wynosiła 3 
tysiące 500 tonn. t . —

U wybrzeży Holandji
A m s t e r d a m -  24. U.  (D) U wybrzeży Ho­

landji szalał wczoraj gwałtowny wicher półno 
cno-zachodni, wskutek czego poziom morza ped 
niósł się do tego stopnia, że wezbrane od de­
szczów rzeki nie mogły normalnie wpływać do 
morza, wskutek czego wystąpiły z brzegów i 
zalały wielkie obszary lądu- Okol ce Bo*meer 
przedstawiają się jak jedno wielkie morze.

W Niemczech pld.
B e r l i n  24. 11. (Sch) W  całych południo­

wych Niemczch szalał wczoraj gwałtowny hu­
ragan. który wyrządził wielkie szkody. Wicher 
powyrywał tysiące drzew z korzeniami, zerwał 
mnóstwo przewodów telefonicznych i eiektrycz 
pych n w wielu wypadkach spowodował przer­
wy w komunikacji kolejowej- Największe szko­
dy wyrządził huragan w sadach owocowych, ła 
miąć i wyrywając drzewa z korzeniami. Naj- 
gwałtowrrei scalał wicher w Schwarzwaldzie i 
Bawarii gdzie bczne budynki uległy uszkodzę 
nu1 Tak dotąd ofiar w  ludziach nie zanotowano

W  Hollyw ood 5 osób
ż a b a c h

N o w y  J o r k  24. 11. (R) Ponad Hollywood 
przeszła dziś trąba powietrzna wyrządzając zna 
czne spustoszenia- Kilkadziesiąt domów zostało 
zniszczonych lub uszkodzonych. Pięć osób zo­
stało zabitych i okolc 30 rannych. SI raty ocenia 
ia na milion dolarów.

Piajor FrpncPuctehlzwiĘziEnf
P a r y ż  24. 11. (B ) Z Madrytu donoszą: Zna 

ny pilot hiszpański major Franco zbiegi dziś 
rano z więzienia z drugim majorem zasadzonym 
na ciężkie więzienie. Rząd zawiadomi straże gr„ 
niczne i lotniska hiszpańskie o ucieczcie więź­
niów i polecił ich aresztować
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Rozpoczyna1:.. akcję premtj dla naszych Szan. P ren nir.o rato rów we forrnie cennych i wartościowych dzieł z zakresu wiedzy i ir^micry 
wski-ej, jak i os^lnej dajemy jako pierwsza premję sztandarowe dzieło historiografii żydowskiej:

prof. H. GRAETZA

„HISTORJĘ ŻYDÓW"
w 8 tomach w przekładzie polskim St. Szenhaka z przedmową Dra 1- Sehippera

A.

Komplet broszurowany, 32 zeszytowy, 8 t<>- 
Diów, zamiest ceny księgarskiej 48 zł -  d'a 
naszych Prenume-rat-TÓw tylko 25 zł. (plus ko­
łata. przesyłki na prowincję 1 zł. 50 gr).

pod następującemi warunkami'

B. i C. Bezpłatnie!
Komplet w wybornej, płóciennej oprawie, [ Kto zwerbuje 5-ciu nowych abonentów .No-

8 tomów —  zamiast ceny księgarskiej oto zł. —  i wego Dziennika" i wpłaci równocześnie p ren u ■
dla naszych Prenumeratorów tylko 41 zl. (plus J ineratę za nich przynajmniej na 1 miesiąc, —
koszta przesyłki na prowincję i zł. 50 gr).

Zgłoszenia i wpłaty przyjmuje Administracja „Nowego Dziennika" 

w Krakowie, ulica Orzeszkowej L. 7- —  Telefon Nr. 102-79.

otrzyma 8-tomową „Historję Żydów" Graetza: 
wydanie broszurowane (cena księgarska 48 zł.) 
— zupełnie bezpłatnie.

wydanie w  płóciennej, wytwornej oprawie — 
(cena księgarska 66 z ł )  — za dopłatą 16 zł.

Krakń G ,E Ł ° A  KR A K O W SK A
miżkuwo^’ 24 44- 193°- Akcje mocniej. Dolar

Akcji
Pau^ ^r*eDiysf°w e: Z iele iiew ski 3150 

row  Si r Procentowe; 5-proc. Prem Poż dola- 
„_a, Ó6-50, 4-proc Prem Poż. inwestycyjna 100
Zebrc ranie giełdowe przeszło pod znakiem tenden 

J nieco mocniejszej Zainteresowanie na ogół 
a e- Ruch slaby Robiono jedynie z papierów 

. omyslowych Zieleniewskim i z papierów pro- 
j , n ovvyeh 5-proc Prem Poż dolarowa, 4-proc 

rem Poż inwestycyjna po kursach mocniejszych 
Cbr<% niewielkie
t i ‘ . f  P°Sieldziu sytu acja  podobna Płacono 3-proc 

yczkę  B u dow lan ą  49 75 s łab ie j
Walm 
Na

y i dewizy o lic jiln ie  bez obrotów
j walutowym w obrotach prywatnych
v-u e t o Zył>a 11 kovvy t e n d e n c j a  dla dolara efekty- 
zapetj. zJd*kowa Podaż znaczniejsza przy małein 
8.89 i Ze., VVaniu W Krakowie dolar gotówkowy 
ezw d 3,94 4 P "4’ czeki bankowo 8 90 itrzy
do] 8S«_891 * trzy « w  bez zmiany Warszawa
doi s s o ^ '91 czeki 890 ’ P01 do 891 ‘ P01 Lw 6 "  
do soi 11x9 00 891 > p01- czeki 890 ‘ trzyczw 
ki soi 1 lrz.y czw Katowice doi 8 90— 8 92, cze- 

1 °P1—3.92.

Wart, G IE Ł D A  W A R S ZA W S K A
Sole 8*avva> 24 11 P A T  Akcje: Bank Polski 163, 

»£?4asowe 80, P r zamysł Chem bez kuponu zar ł JrrzomySi L-nem utzl xutpoim l<\
12.25 w ^ ('L®iel 41, 4175. Modrzejów 12.50, 13, 

°rblin 40, Parowozy 1-sza ’ 2-ga em. 18, 
W l a n e 47,25> 16.75. Pożyczki: 3-proc budo-
St;

106.25 ę 4 Proc inwestycyjna 102 50, 103, seryjna 
proc k on wersyjna 51, 7-proc stabiliza- 

nr . 81, 8-proc L Z Banku Gosp Kraj. 93.
dvn a " ‘ y* Dolary 8 90 5. 8.92.5. 8.88 5. Dewizy: Lon 
8893 M 5- 43'42> 4321, Nowy Jork 8.913, 8.933,8 89  ̂ ki > '“ ź i, Nowv Jors o.uia, a.»0o,
3 5 ^ ’ o T Wy Jork telegr 8.922. 8.942, 8 902, Paryż 
caril’ T 44’ 34 Praga 26.44 5, 26.51, 26.38, Szwaj- 
150 w i ’ 173 28> 172 42- Wiedeń 125.51. 125.82.

Wiochy 46 70,- 46.82, 46 8, Berlin 212 61. 

p g i e ł d a  PO ZN A Ń SK A
toakaŁnanSktt * ie4tła lo ż o w a  z dnia 24 11. 1930 
ton c Zytnia otręby żytnie parytet Poznań 10 
otrel>ena transakcy]na 12, cena orjentacyjna 11—12, 
14^ , y Pszenne 12 i pól do 13 i pól, ot-ębv grube 
•Reszt0 ?wies 18 i joda ezw do 19 i jedna czw. 

a W  zmiany, usposobienie -pokojne.

w  . g i e ł d a  w i e d e ń s k a

169(J5 i « ’ 24 44 P A T  Waluty ■ dewizy: Berlin
4-20 70-_L BudaPeszt 124.06—124.36 Bukareszt 
j "Łr ^  22 70, Londyn 34.44 i trzy ósme do 34.54 
2 7 No wy  Jork 70905—71155, Paryż 
jedn, -90- P raga 21.02 i jedna czw. do 2110 i

'urychC2i ^ o ^ arszawa 7943 P°J do 79 74 * P64’ 
R e lc iu tt Z !  137 87, Ameryk mskie 706.50-710.50 
P ra n i,,, 98 52—99.12, Niemieckie 16880-169.40 
s k ie ^ q % e J 7 76' 27-9^  W łoskie 37 04-37.20, Po l­
skie 1*701 79.69, Rumuńskie 419— 423, Szwajcar 
*24.07-~ i24^7437'32> Czeskie 21—21.12, W ęgierskie

ta Wartościowe: Renta majowa 120. Ren-
Renu karooowa 12L, Losy Tu-

„ P m i m ą  wyinsczonyoh granic 
nie iizm m y nigdy"

Premier pruski Brćun „daje** Polsce dostęp do morza 
—  przez Wisie i Gdańsk
(Telegram  własny owego Dziennika")

K r ó l e w i e c  24. 11. (Sch) Podczas zakłada 
nia kamienia węgielnego pod gmach wyższa  
szkoły handlowej w Królewcu wygłosił prem- 
jer rządu pruskiego dr. Braun mowę, w której 
wypowiedział się w kweslji „korytarza*1. Dr 
Braun między oświadczył: „Nikt nie zaprze 
czy Polsce prawa ‘o w łasnej państwowość,. 
le *ą nie pochwalałem gwałtu dokonanego na na 
rodzie potskim, tak ież nie godzę się z tern, aby 
Polska budowała swoje państwo na niesprawie 
dliwości dokonywanej na Niemcach. Nie zaprze

cza:n Polsce prawa posiadania dostępu do mo­
n a  Ale jeżeli jak Czechosłowacja przez Łabę, 
taksamo Polska mogłaby otrzymać gwarancję 
“ ostępu do Bałtyku przez Wisłę i Gdańsk, oez 
odrywania Priu od macierzy i bez oddawania 
setek tysięcy naszych braci pod obcą przemo 
gdzL zdani sa na najgorszy teror. Przeciw tej 
nieoprawiedliwosci bęcziemy zawsze walczyć!. 
Przemocą wyznaczonych granic nie uznamy ni 
gdy. Będzie to stałym cierniem w  ciele Niemiec 
j źródłem niepokoju w Europie*-

Rząd R i m y  iirrw fa  sytuację Niemców
ęórnośleskieii

'T  elegran. własny

B e r l i n  24. 11. (Sch) Rada ministrów zaj­
mowała sie dziś sytuacją mniejszości niemiec­
kiej na Górnym Śląsku, jaka powstała wskutek 
rzekomego teroru wyborczego powstańców 
górnośląskich. Jak z kól miarodajnych donoszą, 
generalnemu konsulowi niemieckiemu w Kato­
wicach polecono zebrać materjal dowodowy, 

który po nadejściu będzie podstawą do dalszych 
kroków rządu niemieckiego. Rząd niemiecki

> owego D z ie n r łn " )

po-wołuje się na konwencję genewską, która 
Niemcom górnośląskim gwarantuje niezawi­

słość akcji wyborczej- W  razie ujawnienia prze 
kroczen ze strony polskiej rzą-d Rzeszy wnie­
sie zażalenie i będzie się domagał, aby sprawa 
ta znalazła się na porządku dziennym przysz- 

i 'e.i sesii Rady Ligi. Niezależnie od tego rząd nie 
miecki zapowiada wniesienie zażalenia do mie' 
szane.i komisji rozjemczej Górnego Śląska.

Zieleniewskireckie 13.50, Hipoteczny Lw ów  63,
24 i (rzy czw . Karpaty 2.81

g i e ł d a  z u r y c m s k a
Zurych, 24. 11 PAT . Londyn 25 06 i ieóna ósma. 

Nowy Jork 516.10, Be Ig ja 7197, NMochy 27 01 i 
jedna czw., Berlin 123, Wiedeń 72.63, Praga 15.30. 
Warszawa 57 85, Budapeszt 90 23 i jed ,a ezw.  Bu­
kareszt 3.06 i trzy ósme

PROJEKT M IN ISTERSTW A ROBÓT PUBLICZ 
N\’CH dotyczący ożywienia ruchu budowlanego, 
przewiduje możność pracy w przemyśle budowla 
nym ponad 8 godzin dziennie Stoi to w związku 
ze staraniami zainteresowanych sfer przem ysłu  
budowlanego, aby uznać go za przemysł sezono­
wy. (deste).

W ŁA D Z E  WOJSKOWE ZAKUPU 1ą  ZBOŻE.
bieżącym miesiącu władze wojskowTe rozpoczę 

ty skup zboża; w związku z tern na ierenie po­
szczególnych D O K. obserwuje się "wyżkę cen 
żyta. Spółdzielnie rolnicze prowadzą na dużą skn 
tę dostawy zboża dla Wojasa Stan zapotrzebowa 
nta żyta przez wojsko jest objawem pocieszającym  
i daje zapewnienie odbioru żyta na wypadek 
wzmożonego dowozu.

Zairscl) na ministra 
irlandzkiego

L o n d y n  24. 11 (L ) Na irlandzkiego inlnk 
' stra spraw wewnętrznych dokonano w sobotę 

wieczór zamachu rewolwerowego. Gdy minis­
ter w toWąrzytswte pewnego przyjaciela wcho­
dził do budynku parlamentu irlandzkiego w Du 
blinie niewykryci sprawcy oddali do niego kil­
ka strzałów, poczem w ciemnościach umknęli. 
Za zbiegami oddała policja szereg strzałów, któ 
re jednak chybiły lY.inisler nie odniósł żadnej 
szkody, natomiast jeden z policjantów został 
ranny w nogę-

W a r s z a w a  2.. 11. Sin Po miesięcznej 
przerwie ukazał się dziś poraź pierwszy numer 
„ABC*, który jednak natychmiast po ukazaniu 
, legi konfiskacie

' elem uniknięci? przerwy w wysyłce 
. pisma, prosimy o rychłe odnowienie 
1 prenumeraty na miesiąc grudzień b* r.
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SAttODZIELNM kores-
*0i:c:e!K U' Nkc— ułomie 
ck' h u c h a k e r .  pf
! n iA t i  i. it iy  P o w a ż '
:.e ’ v ' i- r -  •>. c. 7 . s t c u z e i r . s .  
<nh „ P u y:ióv, J U y "  dc 

R u r a  ' - u l e ‘-zeń ł j i ia ttera.  
•■yiicn i:ł. * 3845er

! '! K A i

•■‘OKOJ. ..-.x .i a. oraz ja 
ąnr- :. kaie fabryczne dc 
wynajęcia: ul. Kai w aryj­
ska 25. 1823e

ELEGANCKI pokój ume­
blowany. łazienka, oso­
bne wejście, dla 1—2 pa­
nów natychmiast do w y­
najęcia. — W  ad om ość: 
Landau. Dietla 40. 1816g

ODDAM pokój z osob- 
nem wejściem, mlod-emu 
małżeństwu. Zgłoszenia: 
Kraków, ul. Bohdana Za­
leskiego 38, parter na le- 
wo. 3826bp

POKÓJ umeblowany <ffa 
2 panów kib pań zaraz 
do wynajęcia z lttrzyma- 
aiem lub bez: D.etww- 
aJęą 111, L piętro oficyna. 
T 0u ie wydaje się śnia­
de  e obiady domowe.

\ A L K f l  H  
B i  W Y C H O W A N IE

CHCESZ OTRZYMAĆ 
POSADĘ? Mus.sz ukoń­
czyć kursy iachowe, ko- 
ts pond e nc y . n e. im. pr o- 

'escra Sekułom cza. War 
szawa. Żórawia 42. Kur­
sy wyuczają listownie: 
buchalterii, rachunkowo­
ści kupieck ej, korespon­
dencji handlowej, steno­
grafii. nauki handlu, pra­
wa, kaligrafii, pisania na 
maszynach, towarozna­
wstwa. — angielskiego, 
francuskiego, trem ecMe 
go, pisowni. gramatyki 
polskiej, oraz ekutiomJL 
Po skończeniu świade­
ctwo. —  Żądajcie prospe 
któw! 3582

SPRZEDAZ
P  H
KAWĘ. tylko wyborowe 
gatunki, cudzieattfe św e 
io j|aloną, ceny koofai- 
remyjne, — poleca B. 
Gross. Kraków Grodzka 
L. 59. Tełef. 157-80.

3o29er

KILIMY artystyczne. —  
Dywany orientalne: urfl 
nerowa Kraków Tarło, 
wska 6. boczna Zwierzy 
treddej. 1296*

Komitet Budowy U  Domu w  Krakowie Zakładu 
P asy jnego  dla fnukcjon irjusay 

Obecni
Zakładu Ubezpieczeń Pracowników Umysło­

wych we Lwowie  
ponow n y

na wykonanie r o b ó t  s t o l a r s k i c h
w  budujących się trzech domach mieszkalnych 
Zakładu przy ul. Słonecznej w  Krakowie.

Warunki przetargu i pffamy są do obejrzenia w  
Ekspozyturze Zakładiu w  Krakowie, przy ul. Po­
morskiej L. 1, w  godzinach urzędowych od dnir 
25 b. m. począwszy.

Oferenci mają swobodę oferowania albo na 
całość robót wedle oferty, albo na roboty sto­
larskie wraz z  okuciem osobno, a na roboty 
parkieciarskie osobno- Oferty na stolarkę bez 
okucia nie będą brane pod uwagę. Oferty należy 
składać w  biurze Ekspozytury Zakładu do dnia 
4 grudnia 1930 r. do godz. 12-tej w  połi-dnie; 
oferty złożone pó£mei nie będą rozpatrywane-

Dnia 4 grudnia 1930 r. o godz. 12-tej minut 15 
nastąpi we wspomnianej Ekspozyturze protoko­
larne otwarcie ofert, przy k/tórem oferenci mogą 
być obecni.

Do ofert, złożonych w  zapieczętowanych ko­
pertach, należy dołączyć wadjuim w  wysokości 
7.500 Zł., względnie dOia robót stolarskich z oku­
ciem 5.100 Zł-, dla parkecarskich 2.400 Zł.

Wadjum to winno być złożone w  gotówce lub 
w  formie zastępczej. okreś'onej warunkami o- 
gólnemi przeta-igów.

Wad urn, należące do ofert, meuwzględnio- 
flych przez Zakład, zostanie oferentom zwruoo- 
ne do dni 14-tu od dnia przetargu-

Zakład zastrzegą s-oWe swobodny w ybór o- 
ferty. bez wzg'ędu na jej wysokość, względnie 
nteprzy.ięoe żadrei oferty. 3846x

K U P O N Y  R A B A T O W E
wydaj* przy kupnie firm*

Marek CZOPP
w Krakowie Szewska 
L. 13. Skład pończoch, 
rękawiczek, biei-zny i 
obuwia. Za zwrotem 
bluków na 20 zł. wy­
daję towar za 1 zł.

ROŻNE

CHOROBY serca Base 
dow astrna — Sanato­
rium „Salus" Dra Kup­
czyka, Kraków. Szuiskat 
go. 3362er

„DYWAN". Tkalnia dy­
wanów, kilimów, Kra­
ków— Podgórze, ul. Kin- 
gi 9. TeJ. Nr. 116-09, tram 
waj Nr. 3 — poleca dy­
wany, kilimy bezkonku­
rencyjnie tanio. Klio ka 
do naprawy dywanów

TRUSKKWEC
Zakład zdrojow o-kąp ielow y i stacja klimatyczna

(W ojewództwo lwowskie)

SEZON ZIM O W Y
jak zwykle od 1 grudnia do 1 marca 1931. 

Znakomite warunki leozenia i wypoczynku.
W łazienkach, pijalni wód, w kiubie, w restauracji zakłu 
dowej i willach zakładowych centralne ogrzewanie 

Przy każdej łazience osobna leźalnia. 
Ceny kąpieli, mieszkań i w pensjonatach zniżone. 

Informacji żądać - -  mieszkanie zamawiać — tylko prze. 
Zarząd Zdrojowy.

MASZYNA DO PISANIA 
HEBRAJSKA, nowa, o- 
kazyjnie do sprzedania. 
—  Spłaty dogodne. — 
Faorycany skład maszyn 
do szycia A. Geldwerth. 
Kraków, Dleólowska 25. 
Telef. 113-83. 3674x

▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼

ZAW IADOMIENIE.
Niepowołane jednostk, rozszerzają fałszywe wia­

domości, że zaprzestałem wyrobu śiiicc Jednostk 
te pociągnę do odpowiedzialności radowo— karnej.

WYRABIAM NADAL, JAK 1 DAWNIEJ: 
Świece parafinowe po cenie Zł. 1‘90 za 1 kg. 
Świece kcmipozyc. tozem po cenie Zł. 1‘95 za 1 kg. 
Świece kompozycyjne, stearynowe, pakowane, po 

ceme Zł. 2‘ 15 za 1 kg. 1812g
Świece cho nkowe po cenie Zł. 2‘40 zp 1 kg. 
Wykonu# ę też wszelkie zamów :enia.

WYRÓB ŚWIEC I CHEJWICZNYCH ARTYKUŁÓW  
.PRZYSZŁOŚĆ". KRAKÓW XXII. Dąbrowskiego 16

Wieczorne Kursa gotowania
rytualnego dla Pań:

1. Kurs gotowania (całokształt gotowanin w 12
lekcjach).

2. Kurs sałat 1 kanapek (2 lekcje).
3. Kurs dietetyczny: (.dieta dla djabetyików: 2 lak- 

cje; dieta bezsolna 1 lekcja; djeta tuczna 1 lekcja; 
dieta odtłuszczająca 1 lekcja).

4. Kurs pieczenia I gotowania rytualnego dla za­
awansowanych (2 razy w tygodniu).

Wpisy odbywają się codzienne, z w wątkom so­
bót, w  kancelarii szkoły zawodowej dla dziewcząt 
żydowskich „Ognisko Pracy" w KratoJwie, przy ul 
Mikołajskie! 9, II. piętro, od godz. 11— 1.

" Z a k o p a n i
Pensjonat „ŚWIT". Heleny Oderb 
Zamojskiego 8, telet 437. — Pokoje k 
wc. Ciepła i z.mna woda w pokojach, 
słoneczne. Kuchnia wykwintna. Ceny 
przystępne.

PRENUMERATA: w Krakowie ; na prow. mdeseęcza ZL 6‘00, kwartał. ZL 18*00 
w Krakowie z odnosi en. do donra »  *  **20 .  „ 18*60
Na prowincji z przesyłka pocztowa 0 »  6‘6C „ a 19*80
Zagr«.„;c» z przesyłka pocztową m „ 10*00 „ .  3C*00

„NOWY DZIFNNIK" wychrdzr codzrenrac takie w  poniedziałki * dm poświat

OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń iest 1 milimetr w Jednym lama. — Strona w 
tckśca* nadesłanem ma 2 tamy po 74 milim. —  Stsoua za tekstem 6 la­
mów po 37 mildm. — Najmniejsze tgłoszoale droone Uczymy za 10 słów.

CENY w złotych: L strona 1*25 — Tekst 1*— . Nadesłane ir75. — Za tekstem
0*25. — Drobne od słowa 0*20 Dla poszukujących pracy 9*10. — Gratula 
cje 12*50. — Za zastrzelenie miejsca dciiczs sJe 2596

W ydawca: Za Spółkę Wyd. ...Nowy Dziennik": Zygmunt HochwaJd. — Redaktor naczelny: Dr Wilhelm Berkelhaimner- 
Redaktor odpowiedzialny: Zygfryd Mosez. — Nowa Drukarnia DzietuJkowa. Kraków, Orzeszkowej 7. pod zarządem Makaymfijaua Feldmana


